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P o l S C O u
Tow. Limanowski o problemie narodowościowym.

OsobliuiB metedy rozwiązania proolemu narodow&leio-
•iiego.

Dyskusja o „mniejszościach0 bez postów „mniejszości0.
WARSZAWA. ,17. maju tófl. \vł.) Dzisiaj 

odbyło sit: posiedzenie' Radę kresowej tui 
któreiu ,min. Mi-kłąszetwski w j głosił refc- 
Jrjajt o ikwieslji 1. jzw. mniejszości narodowych-; 
Posłowie. PPS. me wzięli udziału w tych o- 
bradacii1, ualomiasl, Z. P. P. S. zwolal na 
poniedziałek posiedzenie, (cłem zajęcia sta­
nowiska Wt lej sprawie.

AV związku z akcją konferencyjną rzą­

du, oświadczył pos. Wojewódzki <s\V.y zwa­
lenie j e ż e  uważa odział w tych koidereii,-. 
v-jat h ztt nie realny, -Im nie są :do p.eli 
dopus/czi ni przedstawiciele " ,.mniejszości 
narodów veh . 1’os. \"vo.,e'wTódzki uv a/a,' /x 
usuwaniu przedstawicieli „.mniejszości'' o d ’ 
narad nad sprawami ’k /pośrednio  ich do- 
tycząoemi, za, mcprzyzAyoilośe w tutjwyz-* 
sZym stopniu.

Chaotyczna sytuacja w Niemczech.
Nacjonaliści domapajd sic ustąpienia ządu -  Nic można utworzyć „rządu środka0.

lóakc a ptirlaimmhirir-i p>EBi niemieckich h L o­
dowców .Pcm schnuliom ile) odbyła we ezwmlct posie­
dzenie na którem przyjęto rezolucję, ostro wzywającą 
rząd \la rxa  do wyciągnięci,) konsekwencji z rezulhdn 
wyboróv i do ustąpienia. Rezolucja głosi, że obecny 
rząd1 nie tuta prawa prowadzić rokowań w sprawie 
orzec/.en ia ćksjwrlów i przeciwko temu pat tja za­
kłada energiczni (protest.

Na razie nie zapowiada się. aby rząd Marna za­
m ierzał nczyniS Iz.ulość żądaniu nacjonalistów. W y 
chodzi on bow iem  z załńżetiin. że wówczas nastąpiłby 
okres (a zliołowia, który 'm iałby falalnc .skutki dla 
polityki oigranieznej Niemiec. Dr Ałarx rhec p ozo ­
stać na urzędzie, dopóki sytuacja się nie wyjaśni. Ip 
jest. dopóki nie uluorzjy się ifjfmpowanie parlji. które 
będą mogły złożyć nowy rząd.

A na to dotychczas nie zanosi się. Plan utwo­
rzenia międzypartyjnego bloku środka, któryby się. 
składał z leenltilum. nie.m. [parlji Indowej i demokratów.

itnożn.t uważać za rozbiły, iponieważ przeciw lej kom­
binacji wypowiedz.ała się niem, parlju  liniowa.

„Blok środka ‘ niemożliwy.
BliUJ.lN ; 17 m aja. 1’ał.';. Rrzewódey odlycłi- 

czasowej większości odbyli wczoraj konFerencję. któ­
rej celem było stwierdzenie faktu, że planowany blok 
stanika nie może być utworzony z .powodu stano­
wiska niemieckiej iparlji ludowej, fni konlereneji o- 
m awiano także ultymalyw ne żądanie niemicckieb na­
rodowców co do u s tą p ie n ia  rządu Xależ\ przyjąć. 
Kc rząd oboe.ny w najbliższych dniacli zwróci się 
do  prezydent i pąńsiw a z prośbą o podjęcie wstęp­
nych rokowań w sprawie utw orzenia nowego rządu 
f |a  razie rząd nie nastąpi, przeciwnie niależi liczyć 
pię z lilti. że uh m isja rządu m iałaby charak ter tylko 
form alny i ze kuncłcrz .Marx otrzym ałby ponownie 
misję utworzeni;) gabinetu, -

i ^ . f T T Y n l n l t r W M

Blok włosko-beigijski,
RZWM. 17. o p i j a .  . (Pa l . ) J u l m  Mussoł i t i i  
ca, isi.ę w Mledjolanic  /  m i n i s t r a m i  bel -  

foJ. .kini ;  riiA*'cl(IisaMiM i H1 \  m,ansom.  S p o t k a n i e  
n i e  m a  n a  Ićjetu u s t a l e n i a  s p e c j a l n y c h  umów; 
d l a  p o r o z u m i e ń ,  h'ć/, ty lko  w y j a ś n i a n i a  o- 
g ó l n e j  syltt;iiq;ji, o r a z  ispręe.yz.ow a n i a  p u n k ­
tów,  \v klćńlycli  s l n i to w is k a  Relgj i  i W ł o c h  
m o g ą  b y ć  u z g o d n i o n e .  Wobec.  d o t y c h c z a s o ­
wego p o d t r z y m y w a n i a  p r z ez  R e lg j ę  jaol i ły­

ki 11(' inourego ehoć w łagodniejszej formii 
oraz wobec zmienionej przez wybory 1‘ran- 
etiskie sytuacji, Włochy pragną zdaje się; 
utworzyć wraz z Relgją l)iok dbający o in ­
teresy reparniyjno Wlostęh i Relgji, pragnąc1 
zdaje nę równocześnie, aby ewentualne1 
wspólne projekty7 slaly się podstawą pi/.y- 
szlyeb rokowań międzysojuszniczych.

Pensje dia „Uirtufi milifari0.
AYAHsZAWA. 17. A \\ Przyjmując' delegata

..W yzw olenia'1 prem. Grabski oświadczył. że w bie­
żącym m iesiącu pensja związana z posiadaniem  or 
dom  „Yirluli M ilila ri' będą .wypłacane w gotówce. 
Pensje oiległo )/.ą<I wyjpłnci w tjonact). Poniesraż wy­
datek len nie został uwzględniony w ogólnym budże­
cie. rząd w najtitiższyiu czasie przedłoży sej)uowi 
projekt dodatku do , budżetu.

ceny węgla nie M c  zmienione.
WARSZAWA. 17. maja. , Pal.) Nicklore. 

pisma podały w1 tych dniach wiadomość d, 
mającej nastąpić, zwyżce, cen węgla śląskie­
go o 20 piroe. Wiadomość la nic odpiOtwin- 
tla prawdzie. Wprawdzie przem ysłow y wę­
glowi na (1. Śląsku wysunęli projekt pod 
wyżki cen. powołuj;,t się na ciężkie po­
łożenie kopali' aloli minisler przemysłu c 
handlu sprzeciwił się kategorycznie wrszel-t 
kioj podwyżce cen węgla.

, Pielusze Kroki lewicy francuskiej
PAI4YZ, 17. maja. (P a l..  Wedle oświadczenia 

stron lewicowych pierweszym krokiem Izby będzie o- 
gtoszenie ogólnej am neslji. klóra oticjmie oitdy łkô  
skazanycl) za przestępstwa polityczne za czasu po­
przedniego rządu. ale. także i urzędników skazanych 
za udział w slrojku.

Interwencja rządu memiecKiego 
w sfrejku górniczym.

.'RLRL1N. 17. nntja. (Dal.) W ^prawie 
konl‘ltklu .w Wdsiialji sąd rozjemczy mini- 
slersLwa pracy wydal orzeczenie, klóregoj 
to^ólnc ;punkty są następujące- 1) Układ 
o placach przedłużony zostanie do 1 czer­
wca ' 1025. 2) Obowiązujący przediużon.yi 
dzień roboczy zostanie ulrzyinany jednak­
ż e  doil.itkowe god/.iny prtiey puidlegae bę- 
d ROplatom 'według taryfy ogólnej. Warunek 
powyższy obowiązuje do 98. marca 1927). 
3) \ \ rszysey roboln'iey z wyjątkiem poszcze­
gólnych wypadków zostaną przyjęci z po-, 
wroteiu. Orzeczenie to zostało zakonutnikoj- 
want olm stronom Przyjęcie powyższych 
warunków przez górników7 jest prawdo­
podobne1, zwłaszcza dzięki brakowi fundu­
szów wi kasach /wiaz.ków zawodowych.
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Bolesław Limanowski o polityce narodowościowe;
Poilobnu i/.ąd ■pofcrliaivfow.il zająć sią 

H narodowościową. Wiilka |M>ra i 
gtwałlo\\ na ix)! ra  ba. 0 %  lvlko zajął sią nią 
,sz.r.za'ze i poważnie. Już ta komisja rzoc.zo-* 
znawców, jaką ł]X)iwolano nie budzi wu-i- 
kicgo zaufania. Z nazwisk w niej wymienio­
nych dwń tylko są szerzej znane, raczej z 
przekonań swych poHl/eznycli. aniżeli z is­
totnego znawstwa rzeczy. Nie widzimy na­
tomiast tych, co badali le sprawę i o niej 
pi.sah : ani Bolesława Wysłoucha, który. f»yi* 
jodnyui z piehw szydh, jćo ią rzważa ■ po- 
iczęlf; ;uii ritold Abramowicz, którego zda­
nie jest wielce cenione w demokralycznem, 
kole ludowców wileńskich; ,ai i Konslanle- 
go Srokowskiego, którego gruntowny i su­
mienny w tej sprawie m em oijal został nie­
dawno ogłoszony drukiem. Nie mówią | ł  
naszych iowimzyiszacii: Niedziałkowskim i 
UobYwcie;, których znajomość rzeezy nie u- 
kga żadnej wątpliwości. A przytom jaM 
słuszną uczyniono uwagą. — n*e powoła- 
no d.o komisji l o  li, których glos najwięk­
sze w’ niej zmuszenie miec powiiuen, lo ji-sl 
pr/.dd stawicie) i uaiodów, o których losie- 
ma >ię stanowię.
jaką ma być mądra i sprąwTÓdiiwa polily-1

Gheąc ua siejo. poważane wy rozumieć, 
ka. w sprawie narodowościowej, 1 r/aoa 
WZNIEŚĆ S il i  PONAD POZIOMY EGOI­
STYCZNE ( t l i l l i ) V  DARTY.)NEJ 1 SZA.

GHRAJSTWA ADMINISTRACYJNEGO 
scanąć na wyżynie \hx  lrzow.sk ich, Zamoj­
skich Żółkiewskich. Stasziców Kołłątajów, 
naszych wieszczów — poetów, naszych ste­
rowników walk j,owrstanczych. wogóle tych 
duchów polskich, co (w naiszej wyobraźni! 
uczynili Polską świetlaną, a w Sercach ioz-  
niecili gorące jej umiłowanie J z n j  wy­
żyny uprzytomnić solne, do czego dąży ca­
la ludzkość, jaki twytyka sobie cel, a po­
nieważ Polska jest częścią Eur>opi. w iec  
czego uczą jej dzieje.

Wielka Rewolucja umysłowa, poiitye;- 
(fiti i społeczna z drugiej połowy 18-go slu- 
hicja postawiła sobie za zadanie: zniesienie' 
niewoli i wszelkiego poddaństwa. Dokona­
ła  tego demokracja W' granicach o sol ust ego 
jojoddąiństwia, jawnie uprawnionego i naj­
dotkliwiej dającego się odczuć, i to Siano­
wi jej tylni przewodniczenia wr Europie. ! 
nas/Ai demokracja dobrze sią zasłużyła w| 
1e?n dziele. Wszak to nasz Kościuszko piei> 
wszy n a  wschodzie Europy ogłosił zniesie­
n ie  osobistego poddaństwa I jeżel j'akf 
'dzień z ostatniej doby przedrozbiorowej 
Polski miałby hyć uznany z.a świąt o naro­
dowe, to najwięcej zasługiwał na to dzień  
7-go maja, data Uniwersału Połanieckiego. 
Krakowski manifcist Rządu Narodowego w  
181 (> roku, znoszący całkowicie jKuldań-' 
siwo i pańszczyzną, Wywołał gorące uzna- 
nio w postąoowej Europie. Wówczas lo Wi­
ktor Hugo w świetnej m owie w  Izbie de-‘ 
puU wanyeh, nazwał naród francuski mi- 
sjonar/em cywilizacji, a narćxł ]>mski jejf 
rycerzem. I w parą lat później, w pamię­
tnym roku „wiosny narodów , Polacy o-( 
kazali światu, że zasłużyli na ńazwą ryce­
rzy. Pan Dmowski w  swych fantastycznych  
wywodach powiedział, że nasze powstania 
zdyskredytowały Polską w opłnji politycz­
nej, Czyjej ? Przecież nie narodów1 które, 
u siwych progów witały jmwstańdóW z 1,83(1 
i 18Bd ir. ize czcią i uwielbieniem! i z ser­
deczną gościnnością otwierały swe domy. 
A nawet i rządy, które musiały sią racho­
wać ze swemi narodami, okazywały swą  
przychylność, chociażby iw papierowej in-y 
terwcticji dyplomatycznej. Powstaniu na-; 
*z!dmu w ’ 186,1 r. i Rosja zawdzięczała, jak 
to przyznawali CzernyszeWskij, Źukowskijlv 
Plechanow, przyspieszone załatwienie spra 
wy włościańskiej.

Po/.usiawało poddańsiwo nar.edów. I Ń- 
no zostaje obalone traktatem Wersalskim/ 
V prawdzie w prakly('ie niedostatecznie i 
nii dokładnie przejirow adzone, ale rękoj - 
mią, że w lym kierunku sprawa wyzwolenia  
iść musi, staje sią wygłoszenie zasady że 
jaiiiuv •narody mają stanowić o swym losie 

że aiiek .ja kąajpw J>ez j)iyązwmlenia lud­
ności odbywać się nic może,' oraz żi
MAJ RY( ZABEZPIEC/ONl PRAWA 
Ń ARGI)() WE W PAŃSTWACH MNIEJ­

SZOŚCIOM ODMIEŃ; EJ El DNOsCI.
A ma wykonania lego przestrzegał Giga,- 
na;rodów. Najwięcej sie przye/vnili do le­
go dzieła wyzwoleni.z,ego socjaliści, j lo 
st ąjc sią tytułem do przyszłego przifc nieb  
oliji i ia kierowuiielWMi ; w ‘życiu sjwiłecznem.

A\ SiUiu-m pojęciu Państwu zaszła ogro­
mna Ti i. iana lnae.ze.1 pojmujemy p, rzezu ucze­
nie Panslwa aniżeli to było dawniej. Pań- 
sliwo *v naszem pojmowaniu istnieje dla, 
ludności, a nil- ludność dla Państwa, lnic-  
n-sy ca lej ludności, zabezjńeezcnie jej' fv-- 
cia, jej pi*ącjy, zadowolenie jej — lakie jesl 
Iir/ozuaezeme Państwui, a nu- gi^oźna jio- 
st.awa mocarstwowa, rozległość obszarów \i 
-oszukujące zi-wnątrznym bla,..kiem- bid  
gaelwo.
M L ' I TRW i ł o m  PAŃSTWOWA -  Nil- 
W Wt/JSKU, LECZ W PRZYWIĄZANIU 

LUDNOŚCI DO SWEGO PAŃSTW i 
v, golowośei um,i zee w jego obronie. Prze­
wiązanie przy, u iii ..owe wr dzisiejszych  ̂sto­
sunkach an i ę<lzynarodoWyel] -nioże liczyć 
lylko na bardzo Krótkie trwanie, należy się 
wnąc ją przywiązać 'ducJiowo, f>'y uwazalu 
swe Panslwo za swą Ojczyzną1, by /s.ią ,czu­
lą w  nh-iu lak dobr/ą 'i swobodnie jak w  
ukiK haiiyu. swym domu roilziimym. (!« Sfa- 
s ic, ‘rozmyślając W iswm-h \vyci(Vzkach ba- 
(iaw^-zyfb wśród gór Karpackich. wyjMiwie- 
dzial, że Państw<a przemijają, a '‘iinu-ody 
tiw jją  spraw- łzjło sią ją-szeze raz na na­
szych oczach. Najjjotążniejisze pod w/.głey 
dem militarnyiiii Państwa rozsypały sią wj 
giąizy, a naród irlandzki przetrwał kiąs. 

iiAdwc i doczekał’ sią Chwili swą-go 
ejz wolenia. • Dzieje lego narodu su nader 

pouczające i z innego (Wzglądu Naród an- 
gućski, jwmiimo iswej olbrzMiniej nad nim 
przewagi (cywilizacyjno- kuHm alnej, pom^" 
mo, ż.e narzucił mu sw;ą mową, że /.nii wo­
lu przez to do zdżogacltmia swej lileralii-

dry i nauk., nie zdołał jednak zniweczyć w 
Ogólną cechą w posląpowym rozwojif 

mm, poczucia swej odrąlmości narodowej., 
yysjzófezesnego mun życia społecznego, co­
raz wyraźnsćj uwydatniającą sią jest ihp 
żeric do samorząd u i w jednoslka.ełi i w  
organizacjach sjiota znyeb ludzi.' Wznosząc 
sią mł wyżżsr.e szczeble oświaty, ludzie u- 
świaihtmiają sobie że korzyści z organizacji 
społecznej wymagają też powinności, lecz  
.clwtą, by s ą to stawało zc wsjiólnego poro­
zumienia, ze \vs|X)Ine.go przyzwolenia. Za­
równo w  gminie, jak i .\ Pańslwie 
CHCĄ RYĆ RÓAYNOUPR WYNIOŃA Ml O- 
RYWaiEEA.M! W STANOWIENIU ORO-  

\A’i \ZU.I A( YC li UST \AV. 
nie zaś poildmymi. których sie zmusza  
pizemocą do ulegania postanowieniom, bez 
ich współudziału dokonanymi.

Jak vi ne jest to dążenie obce nie, prz.y- 
loe/.e dwa fakty z ostatnich tli. AY Hano­
werze uwidocznia sią wzrasta jąca chęć od­
zyskał. ia swej odrębności od Prus, uitwo- 
rzenia własnej autonomieziH j organizacji. 
Jeszcze .wlażniijszy w dym wzglęiizie prze­
ja w  wjidziiny w  'Szki.neji. (ihoejaż. jes l-śc i­
śle -/Ą-spolona z Anglją tluchowo przez m oi  
wą, przez literaturą i nauką, i■lióeiaż' mu 
le same jtrawa wolnościowa eo i Anglja, 
a samorząd jej gminny jesl naWel łaki\r- 
eznic rozleglejszy od angielskiego, to jcdiiak' 
już jx> ralz dzkwiiątnasly stawdala bill it 
uniezah-żpu-nie sią, by mogła stanowić pr.i- 
Wa dla cielne we własnym parlamencie w 
Gla.sgowit. a nie w  •'Londynie

Taka polityka narodowościow a. aką 
nirslety- uprawiały i uprav'iają dotychczas 
rZądy |M>lskie, jcsL wrącz jirzcciwna lenni' 
nastrojowi samorządowemu bairUjty. Siądź 
pochodzi jej niezyezl ;wc -usposobienie dke 
nas/ego narodu. \A idz. ona w nim krzy- 
Yalziciela i niewdziącznika za pomoc mu u- 
ozieltiną do !w vzwolenii; sie jego właisiiego. 
Dziwie sią Uż me możemy, żi1 tak u|»r/e- 
d/jona rozsądza nieprzyjaźnie dla nas na­
wet U- sprawy vy których majny zupeliią, 
słurzność po swojej Nslronii *

: T laką krzylwdzieielską polityką upra­
wia sią przeważni!' w slosunku do narodów, 
z Klorbrn jtrzeszłośe nasza ilziejow-S łą­
czyła (tralala. AYbrCw,.odezwom naszymn 
|to\vsK...ezyni, p/twiohijrteym te naYixl; do 
'samodzielnego życiu, wbrew dekretom 1863 
r., zajwwniającym im rów'noiij>raw-ne ich 
uezesln.il i wo w e - wskizeszttnej Rzee^ypos- 
po li tej.
Pł/.JTYKA DZISIEJSZA POSZLa s EADa - 

Mł RISMARGKA I S POIsYId ś A." 
ł osiągnęła len skutek, że w ntajftardziej' 
hraliiio dla nas usiwisoJnoiiyeli Riahtrusi- 
uach, roznieiila nienawiść,

łUih*sktw .
■BBBHHHbKil

N o w e  p r z e p i s y  I z m i a n y  n a  h o le -  

j a e b  p a A d i w o w y c h .
WARSZAW \ 10. maj: 'Pat. . Kon-.iU-l eicsrioalu-

ryjny państwowej Rady kolejowej oświadczyt się mię- 
(by innymi za v jtrowadz-niern i ścisłem pi zeslrzega- 
niem obostrzonych jwz-pisów sanitarnych na kolej;,cJt. 
tak przez ,persona 1 kniejowy, jak i przez podróżującą 
publiczność, za leelowem ztorganizowanieiin gospodarki 
węglowaj i ciejjlnej w kolejnictwie, za ponowm-m. 
WpTowadzcniean r.uejsc U klasy w w agon a cli sypial­
nych, za cdjpowiediiiem obniżeniem opłat za miejsca 
w wagonacn sypialnych, które znacznie przewyższają 
stawki przedwojenne, za Dtrzedłużeniem. lerminu wy­
ładowania przynajmniej do 9 ci/m na dalszjydi 
bocznicach zakfadóv przemysłówycn. 1 za obniżeniem 
wygórowanych opłat iza place składowe, za przyzna­
niem większym solidnym firmom' .prawa korzystania 
z kredytu prze.rozowego przy odpowiedniem zabez­
pieczeniu należności, oraz za zniesieniem w przyszłości 
gazowego oświetlenia w wagonach osobowych i sto- 
piiiowem zastąpieniem @o światłem elektryeznem. Po­
wzięte uchwały przedłożone jeszcze zostaną do za­
twierdzeniia ą dhej Radzie kolejowej, która zbiei ze się 
w połowie (Czjorwc- br.

Wpływ purfitku majątkowd&o.
.WARSźAM A, 16 maja. (RV . Oo Ónia. 3 dó J ł  

L. m na poczet podatku Jią.ątkowego wjńvnąło 
w dalszyiL ciąga do kas akarbowych 1,518 '38  zi. 
w czem od przemysłu i handl» ] 214.U67 zł. i oó 
rolnictwa 304.001 złotych. Ogółem do dnia 1*. b.G- 
na poczet podatku majątkowego wpłynęt* do kas 
skarh.wych gotowizną bez wpływów :a zboże i bez 
weksli przemysłowych 101,841.853 złotych

AYARSZAWA, 10. V. (A W) Według zesta 
wieuia, sporządzonego przez Centralną Kasą, wpłv. 
wy osiągnięte w kwietnia przekraczają o 25 miij, 
złotych Dreliminarz budżetowy.

Pol&ka placl długi zagraniem
W A KSZ A W  A , 16. maja (AW ). Dotyencza 

3karb P ań tw a Polskiego spłacił 14% należytośc 
Baldwinom za iostarezore parowozy, 40% saie 
żoości A‘mer. Czerwonemu Krzyżowi i 28"/. długi 
holender Kiego, powstałego wskutek zakupu matę 
lijałów odz:eżowyc.h od roku 1&19, Nad! > na wy 
kup kuponów zaciągniętej w Ameryce pożyczk 
asygnowano doiycnczas 2,112 158 dolarów.

/
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C Y R K
A, Kornacki - Kopernika 3.1.

DZIŚ w niezła iieą 18 maj& 1924

2  ai«clKi« przedstawienia
' o  go.J z in i«  4  p o p o łu d n iu  i o  8  r  jeczór.

Udział biorą najlepsi świaiowi artyści jako to: klowni, żonglerzy, 
akrohaci, gimnastycy, jeźdźcy, atleci, ekwiltbryści, brzuchomowcy I 
it.p. Na czele programu słynny trrser dyrektor A .  C IN IS E iL - L I  

ze swą wspaniałą tresurą koni i szkołą jazdy.
B ile ty  w oześn iej do n ab ycia  u p. Cfabrjela ul. Ltg-jonów 3.

Macdonald do wszystkich narodów Europy*
I mdłe narody muszą uczestniczyć w dzieła odbudowy i rozbrojenia. —  Militaryzm 

nie opłaca się. —  Sprawozdanie rz .csLznawcdw musi być przyjcie.
Na zgromńdzioniu kohud, zwoi a nem dnia 

1 .'i. hm. pii-,zez Parł je pracy wygłosił Mar­
ti ona Id wielkie praemówienie polityczne, 
Którego tok jest mi stępujący:

W r. 11)1 I przejęliśmy iw spadku w szy­
stkie te- błędy, które, rząd koalicyjny i na- 
stęjpaijąęy po nim rządy konse.rwalywiie! 
popełń i ty w  jX)lity,('.<: • zagranicznej. Błędy  
te zmniejszały znaicznit powagę naszego 
kra,, i zagranica Jeśli dzisiaj dzisiaj zaczy­
na świtać jaśniejszy dzień dla F,u rapy, to 
należy to zawdzięczać part jli robotniezej. 
która zainicjowała nowy, od.iinlur, kurs 
polityki zagranicznej. Mojem staraniem 
było

ZYSKAĆ ZAUFkNIL DLA POLITYKI 
YNTill LSKIKJ 

przez agruniowiune- jej na jir/Ąjaeielskidi 
stosmikacli z zagranicą. Dążyłem do usu­
nięcia drobnych (puinkłów tarcia i do za­
pomnienia drobnych nieporozumień, aby 
módz 'wysunąć na paej-wszy plan wielkie 
międzynarodowe kwestje. Nie mieszając się 
do ,spiiaivv po^zczogólnycb krajów ani nie 
narzucając im  moich zapatiytwlań,. cznję.że 
daje się zauwiażyć zwj-oi, którego się nie1 
osiągnęło przez to, 1 ,

ZJE SIE INNYM LUDZIOM OBOZIU) ; 
PUĘŚCIĄ POI) YOSLM

ale* zwrol, klóiy nastąpił dlatego ze zdro­
wy razsądek zaczyna brać gorę u wszyst­
kich narodów. Polityki odbudowy nie moż­
na uprawiać z kilkoma tylko narodami. 
N k  wystarczą Francja, Włochy i Belgja. 
nie wy st aaieza j ą N iem ćy i Kos ja
\V SZ \ST K IF NABODY FUROPF.JSKlL, 
OCZYWIŚCI li 1 MALF, MUSZĄ W NIF.I 

BYć ZALN TFR FSOfWAN F.
Z agranńtzna p o lity k a  .zą d u  lsd io ln ic ze ­

go  zw raca  s ię  d la teg o  n ie ty lk o  d o  w ie lk ich  
p ań stw  ale ró w n ież  i do P olsk i. Nzwocji, 
No,r:w’egji, D a n ji. H oIandji i S erb ji. C h ęc­
in y  te  w sz y s tk ie  narody m ie ć  ze sob ą , do  
nicJi iwszysikLeh k ieru jem y  nasz apel. An- 
gietsk i rząd  ro b o ln ic zy  d o p ó ty  nic będ/Jęi 
za d o w lo n y  /  rezu lta tów  sw ej p o lity k i, ffftS 
p óki ten zw iząck  jiokojoW y u ie  b ęd zie l<oin- 
jile ln y .

Nikt lepie,, niż małe narody nie wie, im 
POLITYK,1. MILITMn ZMU NJ»E O P L \ć  \  

SII-.
Y. iclk it jiansrw a m ogą  sw em i a n o ja . u  
p rzejść  jak •walce p a r o w e  po p a ń slw a c  ■:» 
m a ły ch . S łab i są p rzćzn a ezeu i, ab y  s ia ć  s ię  
lu p tm  s iln y c h  jeże li św ia to m  b ęd z ie  'rzą­
d z iła  ty lk o  siła . A p elu ję  d o  W szy stk ich  lu- 
dólw, ab y  n adziei ,swej n ie  g ru n to w a ły  na  
s ile , gd y ż  lo p ro w a d z i Ido zgu b y . A pelu­
ję do w szy stk ich , ab y  u p r a w ia ły  jfcllyną p o­
lityk ę, za p ew n ia ją c ą  każdem u narodow i; 
I iczp i eez e ń s iw o ,

POLITYKU BOZBBOJLNIA 
Dopiero wi wezas, kiedy ludy :się rozbroją, 
może wśród nieb zamieszkać człowieczeń­
stwo. Nie którzy krytycy mojej polityki za-. 
pyty wal i ■unie, dlaczego odra/u nie zvwoa 
lałem międzynarodowej konferencji roz­
brojeniowej. Lecz nic można zapoznawnć, 
jak fatalne skutki pociągnęłoby /Avołanie tej 
konfćrencji 'w chwili, która nic gwaranto­
wałaby jej powodzenia. Konferencję zwo­
łamy skoro tylko bęoziemy pewni że po-, 
wodzenie jej jest zatpewn innie. i

M .elki problem którym się Uraz rząd 
zajmwar musi, lo spcsóii, w jaki może z.o- 
slać przeprowadzone 
S P R aWOZDANIL BZI-iCZCZNAW( ó\Y. 

Istnieją w leni sprawozdaniu punkly, klóre; 
budzą we mnie nieufność. Ale jeżeli każdą

k sz o sc i  p a r l a m e n t a r n e j  o św ia d c zo n o  k o re sp o n d en lo w  i 
Agencji  W s c h o d n ie j .  j ak o b y  is tnia ł  : golowy p ro jek t  
j r a r o z u m ie m a  .się lew icy  Ir aa. o sk ie j  z a n g ie lsk a .  Uzy­
s k a n o  p o r o z u m i e n i a  *  2 s p r a w a c h . I '1 ro z sze rz en ia  
r a m  d z ia ła ln o śc i  Iłtgi N a r o d ó w ;  ‘2; p rzy jęc ia  do  niej 
N ie m c ó w ,  p o  u z y s k a n iu  o d  n ieb  g w a ran c j i .  U aed o u a ld

W związku z zaniicisz,ezo.iiyimi w paru 
pismach francuskich zarzutami co do przi 
startowania więżniówr polilyeznyeti w wię­
zieniach polski<-li i prezes . Klubu parla­
mentarnego , Wy//wolenie" p. Thugull. w y­
słał pod adresem p. Paiulewe pismo, klórci 
W strzeszczeniu brzmi:

Kilka ‘dzienników p-a ryskich z 2vgx>
maja opublikowało odezwę zatytułowaną 

Budy lerror w Polsce11 i zajmującą się 
okriK-ieńsIw-anii \U ' polskcch więzieniach. 
Stwierdzam z przykiością. że iakiy podane 
w odezwie są zgodne z prawdą W nieslyclia- 
nie małym stopniu. a wnioski wysnute' z na­
gromadzonych lakiow są fałszywe. Nu chcę  
przi-z lo powiedzieć, że więzienie polskie 
jest ideałem. Państwo polskie jest młode i 
być może, że jego instytucje nie stoją jesz­
cze na lej isamej wysokości, co  w pm listwa eh, 
które były zawsze Wolne .i niepodległe. Ale 
ilwierdzić w łych warunkach że ,,w Polsce 
paiuiji terror'1 jesl lo Wpadać w niedo­
puszczalną przesadę.

Jestem przewodniczącym spi rjalm-j ko­
misji, powołanej prze1/. Sejm juz od kilko 
miesięcy dla zbadania organizacji naszego

cyfrę, każdy paragrai. każdą propozycję bę- 
eiemy chcieli rozstrzygnąć od ,a do z 
dokąd dojdziemy ? Powtarzam dzisiaj, żc 
rząd robotniczy zrobił, co zrobić mógł naj­
lepszego, kiedy W '2 1 igotlzin po przeć/ytanin  
tego sprawozdania powziął inicjatywę <>- 
świadczi nia światu, że sprawozdanie przej­
muje w etiłości. by dać Funopic możliwość 
powstania na nogi. Ani Niemcy ani I''raucja 
W i cci in . Belgja czy Anglja nie mogą sobie 
pozwolić na rozlrzayanie szczegółów tego-, 
spralwozdar-a , musi ono być w całości 
przyjęte.

Pros/.., w’î  ̂ siki. Zuinlci. spw aut*
narody, liy dążyły po tych linjaeb wy- 
lycznycb. klóieśiny nakreślili i uczyniły 
wszystko dla wyjKlbiienia zobowia.zań. któ­
re na nie lo sprawozdań ie raklada. Niech’ 
w ierzą. żc istnieje na świecie poczucie spra­
wiedliwości i iiiiecb ufają, że la sprawiedli­
wość będzie im wymierzona ! ' -

W’ > k'\\ !ccn\ y i l i  k o ła t  I, p i . .vp , .su ją  M acdonal t low i  
zaniisu poru.szejiia na s lępu ja . tye l i  s p r a w  » likw idac ji  
sze reg u  o rg a n iz ac j i ,  p o w s ta ły c h  na korue.i cnej  i wer-  
s a l sk i t j .  sk a so w a n ie  '{ HatJy a m b a s a d o r ó w ,  z n aezn e  
z m n i t j s z e n ie  t i l ry b u ló w  k o m is j i  o d sz k o d o w a ń .

cach. Członkami t tej Komisji są również1 
przeds1 awicieli ’ iinniejszoścj narodowyyeb 
£yd i Itiałonisin, oraz poshrwic ze stron 
nictw ibbotniczych chłopskich. Rezulta­
ty U j inspekcji parlamentarnej prześle Pa­
nu W czasie .możliwie najkrótts/yjn. Jeżeli-1 
przedstawiciele mniejszości nie podzieląjk»- 
glądóW więkjsz.ośei Komisji jarześlę Panu 
również ich witimi śepKiraluin. Nie jćheiał-j 
bym być iHesuniiennytm ińlwokatem.' bro­
niącym zlej sprawy, ani fałszywym jialrjolą 
który p'osiada dw-.ii prawdy, jedną dla swo­
jego kraju ‘ drugą  dla zagranicy.' Praw dii' 
jest jedna i postaram się zebrać wszystkie 
jej elementy. • -

. Żywię nadzieję, że Pan nie będzii w al 
pit W' moją lojalność i w prawdziwość dat 
klóre Panu przyślę,. Spodziewam się rów­
nież że mając w ręku wyniki naszej rewi­
zji podda Pan wyżć; wypomnianą odezwy 
objeklywue) krytyce oraz uczyń’ Pan wszy­
s tką  co będzii możliwym. abv usunąć z 'mo­
jego kraju pom ny cień jaki la odezwa na 
niego rzuci.a“.

PoimuMieRie lewicy francuskiej z angielską,
I'AllYZ. 17. jmaja. \ \ \  . W Iwtach nowoj >, iy- 1 zgati/a ŝię na Un projok

„Biały terror1' w Poisce.
tiiii podrą Ttiugnita.

wn-zienniclwa. iiłd/.ied/.iiv.<»neg<> mi /.aboi-

Z  iT&atru Wielkiego. *

Mf>om otwarty",
komedja M. Bałuckiego,

Miły. spłov.j,ułv ;> i parli slurośw iec*.zyzny uwlzji- 
tajłjca komedyjka, a raczej farsa Bałuckiego z;n\szc 
jpszcz.e znajduje (przychylne puzyjęcit alzięki term 
uśmiechowi |M)god’y klóry pizepaja ją nawskiós i 
w kiórym dobrze jesi irwać pizez chwily, zanim się 
wróci do gryzącej powagi i męczące j mądi-ości żyt ia. 
A od Bałuckiegę nie \\ } maga się dzisiaj niczego wię­
cej. do jego szluk me jnzykkula się dzisiaj lej miary, 
jaką mierzs się lwórezość r. ..priłczesną. Typów jego 
nie spotyka isię .już we « spółczesności. ale istnieją 
one w wspomnieniach, zblakło jak ^asnszoui kwiatki, 
leez właśnie 'dlatego przechowujące swoiste \vdziek.

nie szkodzi ujrzeć je >d czasu do czasu oż\"wione 
życiem sceny, dobroduszne i bezpretensjonalne jak 
obrazki z książek d |a młodzieży. I nie nie szkodzi, 
że człowiek zsląjpi z (piedestału na k tó ry  się wywiry 
doiwał i ;auuizę się w codzienność której już niema, 
ale klóra kiedyś była praw dą i rzeczywistością. Bo 
naprawdę, len światek istniał kiedyś i /  pewnością

więcej w nim było szczerośei i pogods. niż w suro­
wej duszy dnia dzisiejszego. Ab to .niepolrzebiK' re* 
fleksje, jak niepolrzebna — bo nieaktualna tczka 
sentymenlu.

Przedstawietiis koiuedji i fars m ają juz ustaloną 
markę na naszej soenie. Żywe tempo gr\ ‘ n ielalszo'1 
wajiy hum or nawet w kreacjach, zalracającyuli o  ka- 
rykaluralność iio :eocln. klóre zajH-wniają lego i o- 
dzajn tiiworom (pełny sukees. \  o lo postarali się 
wszyscy artyści, przem iła, zawsz. '-subtelna p. Tru- 
jiszo. rozkoszna p. Zuzia ł.ozińska, grająca |)<)dlotkV 
lak. żeby się ją zjeść chciało czy nie znak lo, żc ,si( 
rcccnzenl s ta rz e je ',  wyborny pik zawsze w ełiarukle- 
a-.yz.acji i grz.c dvr. ('.zarnow. .ki pełen od wnętrza 
Uy.skająccigo bum oru |p. Okornicki. solubiy często jako 
kupiec z „Kolegi T.ramplona" czy- lo jako m ąż za- 
ćhwyeająeej j.. Ireny -  p. tiluiski. niczayyodzącc ni 
gdy p. Boycińska i Basińska, oraz dobrze sym uhijący 
kurykadualność j>. Tartakowicz

Ludziom na yrktowni było hardzo we»oło. a jeżel, 
kłoś za swe pieniądze może się dobrze pośmiać- ~> 
lo już iduźo znaczy ;

, Arłiir ć'wikowski

V
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J\[gwuuj z  dnia.
Lwów, 18 maja 

REPERTUAR TkATRU MIEJSłuKGO WE LWOWIE:
Niedziela. o godz. .'5.,'50 wiecz. ,.I)oni otw arty' 
Niedziela., o godz. 7.30 wiecz. „Mazepa1'. (Występ 

Żelazowskiego .
Poniedziałek, o godz. 7.50 „Panie Kochanku . 
Wtorek, o godz. 7 00 wiecz. „Mazepa". ("Występ 

Żelazowskiego

REPERTUAR TEATRU MAł EGO, ulic* Gródecka 2b.:
Niedziela, o godz. 7.150 wiecz. .„Bęben'1. 
Poniedziałek, o godz, 7.150 wiecz. „Myśi .
W torek, o godz, 7.00 wiecz. „Bęben .

REPERTUAR TEATRU NOWOŚCI, uli'.* Słoneczna:
Niedziela, o godz. 7„'ł0 wiecz. „Zię< kaw aler1'. 
Poniedziałek, o godz. 7.30 wiecz. „Zięć kaw aler”'. 
W torek, o godz. 7.30 wiecz. „Zięć kawaler".

_ * * a * __« « » •

REPERTUAR „MŁODEJ SCENKI ‘ Chorążczyzny . 7.

Niedziela, 18. m aja K arykatury' Początek
g godzinie 8-mej wieczorem.

TEATR ARTYST'YCZNO-LITERACKI „BAGATELA"
Od soboty 17. m aja ł>r Prolog — .1. Sławski. Zlo- 

tecki, H. F elińska, M. Mirski — 1 Shervood "? 
„Córka jiarzeczonej farsa.

REPERTUAR b iu r a  KONCERTOWEGO M. TUERKA:
Wtorek, 20. maja- W ieczór muzyki nowoczesnej.

UKR, NAKUUNYJ TEATR »UKR. BESIDY., dyr. J. Stadnik 
i. (ul. Szaszkiewiczo 6): . . .  .

Niedziela, o godz. 3 pupoł. „Ciotka Ramia . 
Niedziela. o godz. 7.30 wie,./. .Zemsta«iiietoper/ai,‘. 
Bilety wcześniej w Sujuznym bazarze (ul. Rusaa). 

a w niedzielę od godziny 10 do 12 i od 2 do 8 
przy kasie.

TEATR ŻYDOWSKI dyr. S. G1MPEL, Ja*ielloń»t« tt
Otwarcie teatru letniego. Gościnin występ artysty 

p. Maksa Strenga. •
Niedziela, popol „Dziecko ulicy 
Niedziela. ,o go.lz 7.30 wiecz. Kobiety' .

Z OKAZJI WYSTAWIENIA ..PAM E KOCHAN­
KU czuję się obowiązanym złożyć podziękowanie 
Komisji teatralnej z dyrektorem  teatrów p. Ludwikiem 
Czarnowskim, jip. Mikołajowi Lewickiemu, reżyserowi. 
Józetowj Lehrerowi. (kapelmistrzowi, art. śpiew. pp. 
Li]K)Wskiej. Rotowskicj, Bcdlewic.zowi, Cyganikowi. 
Dolnickicmii, Jeleńskicm u. Martiniemu. Niedzielskie 
tniu, artyście (malarzowi p. Haikowi. chórowi i o r­
kiestrze. p. Faliszewskiemu, oraz całemu personalow i 
technifc/nomu za szczerze poniesioną pracę i trud, 
których w ynikiem  był lak wysoki poziom artystyczny 
całego- przedstawienia. Sołtys.

TABLICA PAMIĄTKOWA DYKTATORĄ TRAU­
GUTTA. Minionego czwartku oceniał Komitel projekfa 
pam iątkowej tablicy [dyktatora Traugutta. Z ośmiu 
przedłożonych. przyjęto p iękny w pom ysłach deko­
racyjnych projekt Nr. 3 aićhitekly inżyniera Broni­
sława W iklora. Arlysta-rzoibiarz Zygmuul Kurczyński 
podjął się bezi.utcresrmliic wypi licowanie modełu i 
wspólnie z projektodaw cą zajęcia się spiżowym odle- 
tweni, jaki pną wykonać 'jednia z firm  lwowskich. Spiżu 
na odlew obiecało dostarczyć ofiarnie Ministerstwo 
Spraw W ojskowych, j

Komitet uchw alił prosić o uzyskanie n OO. Je- 
z/uitów pozwolenia ta um ieszczenie tablicy 2.50 m. 
ponad poziomem ulicy na zewnętrznej pofudniowej 
ścianie wieży ich kościoła. Miejsce to, o przestronnym  
widoku z W ałów Hetm ańskich i ul Rutowskjegc i 
o  silnej frekwencji publiczności, nadaje się dla p o ­
wyższego celu tern bardziej, że kościół OO. Jezuitów 
jest świątynią garnizonową Odsłonięcie tablicy na- 
siąpi w dniu  5. .sierpnia br. w 00 rocznicę Iwhaler- 
śkiej śm ierci Traugutta. W obec tego jest wskazunem 
nadsyłać jak najrychlej dobrowolne datki na jsowyższy 
cel do b iu ra  Duszpasterstwa DOK. Nr. VI. we Lw o­
wie. ul. W ałowa 16 I. p.

GOSC POLSKi 1 AMERYKU K uratorjum  szkolne 
kom unikuje:

W  mieście juiszem liawi pani Marta Mazurowska, 
nauczycielka państwowej szkoły am erykańskiej w Bul- 
iUalo. znana i zasłużona (działaczka nanrfdowa na polu

o rg an iz ac j i  .-.zkcdniot„ u p o i^ t ie ^
czonycb. wybitna znawczyni pedagogji amerykańsKiej. 
autorka wielu ^.eimycli rozpraw z dziedziny dydaktyki

Zaproszon. przez .polskie M uiislcrsh o oświecenia 1 
objeżdża obecnie większe środowiska w Polsce celeir 
zapoznania się z ustrojem szkolniclwa naszego, oraz 
zaznajomienia, nauczycielstwa i szerszych warstw spo­
łeczeństwa polskiego z organizacją szkoły ajnerykuń- 
Nfciłij i życiem Polonji w Slanaeh /.jednoczonych. 
Rani Mazurowska wygłosi w poniedziałek, wiórek i j 
środę Ir zy wykłady o ustroju szkolniclwa am ery­
kańskiego, we L„wariek 'zaś będzie mówję o życiu- 
Polaków za oceanem Jest rzeczą bardzo pożądaną, 
ażeby ,ze względu n a  osobę prelegenlki. znanej za­
szczytnie na niwie pracy pedagogicznej, jak również 
z uwagi na doniosłość problem ów, które w okresie 
budowania szkolniclwa w niepodległem państwie nn- 
szem w dobie gorącej walki poglądów na zasady u- 
slroju szkoły po 'sk iej budzą tak ogólne zainteresowa­
nie. pośpieszyły na wykłady znakomitego gościa jak 
najliczniejsze zastępy nauczycielstwa lwowskiego, oraz 
osób. interesujących się sprawam i szkoły polskiej i 
wychowania narodowego. W ykłady odbywać- się będą 
w sali Polskiego Towarzystwa Pedagogicznego, przy 
ul. Zimorowicza. początek o godz. (i wieczorem.

Treść . wykładów p. (Mazurowskie; ■
1. (frganizacju szkolnictwa am erykańskiego, w po­

niedziałek. 10. m aja. 2. Program i m etody szkoły po­
wszechnej am erykańskiej, we wiórek, 20. maja. 
i Badania umysłowe i teksty przedmiotowe, we śro­

dę. 2f maja. -1. Społeczeństwo polskie w Ameryce,. 
Jak ptACuje i jak się bawi*?) we czwartek. 22. maja.

KUKSY V A LUT. Bank Polski wczoiaj jdacit 
dolary  5.10 -1.15. kaniul. 1.87 -1.90, zą U)0 Ir. franc.
20.15, belg. 2150, szwajc. 010,:, kor. czeskich 15.12, 
szwedzkieb 130 25. norweskich 7150. duńskich 86.65. 
florenów holeaid. 102.50, za 100 tys. kor. austr. 7.22. 
za 1 funt szterl. 22.50. w złocie 25.10, za dukał 11.80. 
za 1 gram czystego złota 3.12, za dolar w zlocie
5.15. za 1 kor. ąustr. 1.01. za fr. frano,. 0 00 zl

Na giełdzie warszawskiej notowano, dolary 5.16 
5.21 zł. Na giełdzie lwowskiej wczoraj nie zawierano 
transakcji.

W  Berlinie wczoraj płacono za 100 złotych od
78.U7 do 83.03.

ŚCIGANIE PASKARSTWA PRZEZ PUBLK /  
NOSC. Skargi tui paskarzy wnoszone przez konsti- . 
menlOw wpływają icoraz to liczniej po policji.

W czoraj oskarżono Małkę ‘ Schapiim . ą. mającą 
sklep na Bogdanówce za paskarstw o gdyż za pól 
litra benzyny pobrata ona 2.500 lys.

Rudolf Kostrzębski. mający stragan z mięsem w 
Unii largowej przy p lacu  Halickim, pobrał przy sprze­
daży 4 kg. m ięsa 3,200 tys. więcej ponad taryfę

ZNALEZIONO I ZGUBIONO. Zbija Sienkiewicz, 
lir. Dyr. ,Skarbu, zdeponowała w policji dam ską
torebkę, znalezioną [na pl. św. Ducha.

Berta Seliatncr 'zgubiła w jnieście /Joty pierścio­
nek z brylancikam i wartości 300 miljonów m arek.

OTW ARTE W/CĄ OKNA UŁATAYIA5Ą KRA­
DZIEŻE Adolf 'Meller, zamieszkałe przy  ul- Lycza 
kowr.kicj jwd 1. 165 z powodu kanikuły otworzył w 
nocy okuo W swem mieszkali Lu. Nieznany sprawca 
Wykorzystał tę okoliczność i tą drogą dostał się do 
jego mieszkania, gdzie skradł fuLro. gotówkę i gardę 
robę. Szkoda wynosi około aniljarda m arek.

Przez otw arto okno złodzieje dostali się również 
do m ieszkania Teresy Niedźwicdzkiei zamieszkałej 
jyrzy tej samej u licy i skradli garderobę, w artości
880 m iljonów  m a re k .

KRADZIEŻ I ‘ARESZTOWANIE. Z mieszkania 
I.udw iii* Jc.tscbuia. krawca przy ul. Zborowskich, 
skradziono m aszynę do szycia, m arki „Nori N eu‘ .

W ilhelm inę Łajutlkę (aresztowała policja za k ra­
dzież pierścionka z  brylantem , warLości 700 zl na 
sżkodę Włodzimierz;! Zańka.

CZYJA ..KRASULA"? Na ul. św. M arcina piv.y • 
trzym ano błąkającą się jałówkę, budą z czerwonemi 
plam am i. W łaściciel piożo ją  odebrać w miejskim 
Kom isarjacie HI (dzielnicy. ' '

HRABIA W  ROI.I PACHOŁKA. We czwariek 
15. Inn grono członków' sportowego związku JJjL 1’.' 
K. M„ do którego należą przedstawiciele robotników 
i inteligencji prądującei, w ybrało się na wycieczkę 
do Janowa.

W  drodze pa kró tk i odijnoczynek w stąpili oni do 
przydrożnego lasu. będąeeg w łasnością obszarnika 'Go­
łuch ow.skiego. Zjawił się on  wkrótce osobiście wraz 
ze swym pachołkiem  w owym lesie i nie przedsta­
w iając się w prosLrJki sposób wezwał odpoczywają­
cych do opuszczenia lasu i drogi gminnej.

  ZWYCZAJNE WALNE ZEBRANIE
PRZEDSTAWICIELI CZŁONKÓW 

N. |U. Z. A.
odfbęd /.u- s i f  w jiiotłzit-li;, (triki 1- tźfctw-* 
ca 1921. o £»(>dzitij-e 9.20 ‘pilzdit południem, 
w sali Kasyiyt! i Koła Literackiego w t  Lwo- 
'wje, przy u I. Akademickiej 1. 13

Pp. Fi7 odstaiwi(Cieloin (JoręęzŁ sit, ró- 
wtloezcśirie porządek olirad (i legitymacje.

Następnie ikizyeząc n ieparlam entarne grutnanstwa 
jak zwyczajny dworski posiepaka, chwycił za rower 
jednego z Wycieckkoweów chcąc go odebrać, przy 
ezem w szamotaniu uszkodził ffio,'

Osobliwy ten okaz ,.arystokraty" świadczy dosa­
dnie o degencraeij tej rasv ludzi.i •

KANIKUŁA W MAJU. Niezwykłe upały naw ie­
dziły nas w ostafnicJi dntacłi. W czoraj w (jpłudnie, 
tenno inetr wskazywał 26 stopni C. ciepła. P a ik i i 
ogi-ody pokryły się zielenią i kwieciem. W szystko ro­
sło i .ozwijaflo się jak „na drożdżach' Popoludniul 
chm ury j Kik ryły horyzont, przyczem znacznie jjochło- 
-dnialo, Z zaehiKlniej części k ra ju  nadeszły wiadol- 
iności o gwałtownych burzacl i ' wielkieli ojwdach 
deszczowych.f Dl; ( ■ ■ ■ ' ■* .-■* -r | Lr

STRACH MA AYtEI.KIE OCZY... Wczoraj jooda-
i.śrny. iż Marjun W ęglarz po wypiciu wina zacho­
rował w śród lobjawów zatnicia. Rodzina jego podała, 
że praw dopodobnie został on zatruty. Obecnie okazało 
się, iż była to tylko chwilowa niedyspozycja iolątH 
kowa.

Rpwnież podaliśmy, iż Józef Krzyżanowski, zatn. 
pizy ul. Rutowśkiegu, popełnił Grimach sam ohójizy

Wrvtnieniony zeznał jednak w śledztwie poiicyj- 
ne.ni, iż nie zam yślał pop^fm t samobójstw';!. Będąc 
chorym  zam iast aspiryny przez pom yłkę zażył proszek 
sublim atu.

ZJAZD KOEEŻAŃSKI abiturjentów  z r  lOM. 
klasy VIII. 15. (gminy im. Lelewela) gimnazjum V III. 
we Lwowie, lodbędzie się 20. czerwca b. *

Podpisany, li. ostatni wójt gmin}', p ro si Kolegów 
o przesłanie ś-wweti aibesówy u - ‘F.dward Runiuo, f.wów 
ul. Krasińskiego 16

X l i A D E S Ł A M E . X

!! OSTRZEŻENIE !!
Ostrzegam osoby, które rozsiewają TENDEN­

CYJNIE zmvśloną plotkę, jakobym OTWORZYŁ dc 
SPÓŁKI drut MAGAZYN MEDYCZNY WF LWOWIE.

Oświadczam, ze brednie te ją KŁAMSTWEM, 
albowiem prowadzę nadal OSOBIŚCIE bez SPÓŁKI 
mój sądownie protokołowany MAGAZYN MEDYCZNY 
TYLKO  przy ul. AKADEMICKIEJ 26.

FACHOWA znajomość (z nrzedwojnyi DZIAŁU 
i szerokie stosunki handlowi z zagranicą w dziale 
APARATÓW I INSTRUMENTÓW LEKARSKO • NAUKO­
WYCH, ogromny wybór narządzi CHIRURG. I t. n. 
w PIF tWSZORZĘDNEi JAKOŚCI I UCZCIWA KALKU­
LACJA CEN, PORĘCZAJĄ 0 SOLIDNEJ I JEDYNEJ 
FACHOWE! OBSŁUDZE MOICH PT- ODBIORCuW !

STANISŁAW BARAN
M AGAZYN M EDYCZNY  

we LWOWTE AKADEM ICKA 26.

| Krach we Lwowie
przy ul. Halickiej L. 15 w podwórze poleca Szan. Iow a 
rzvszoiii by sie zaopatrzyli w sandały, obuwie letnie, oraz 
buciki luksusowe i zwykłe tytko w znanym z taniości ma­
gazynie obuwia Kracha przy ul. Halickiej L. 15 w podwórzu. 
(UWAGA- Dla Towarzyszy odwołujących się na mniejszo 
ogłoszenie udzielam opust). T a n io , b o  w  p o d w ó rz u .!

Dentystyczne ambulatorium
k o l e j o w e  i rouctmicza
<f‘-zyńtklego 21, (między Sokcłam Ił a  szkołą KonarskJąpoi

4ij_ z a  le g itym ac ją  n a  raty.
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Strejk pracowni o iw gminnych trwa dale*
Strajk pj ącow n ik ó w  ipu innych tr\v,< d,i- 

iłyuj i nurna nadzieji na szybkie jego zlikwi­
dowanie. Prezyd jurni miasta nu* „raczyło’ 
bowiem pomyśleć-. wczoraj o perlrakUiojaeh 
z delegatami slrcjkującyc.h. a właściwie' 
..przyjąć słuszne żądania oracow n ,ków gmin- 
i . w l r .

Przyznać należy. ze ogól mieszkaurowb ludności.

I.ł\u\v;i znając powody, które skłoniły 
pracowników7 do zaprzestania pracy ,' w y­
powiada sic zdecydowanie przychylnie 
postulatach pracowników. T ysiące 'osób  z 
oburzeniem piętm i je  ,.o jców:“r. miasL, ' któ­
rzy mając (powozy do dyspozycji sprow<> 
kowali slrejk srodze dający sic " c  znaki'

SantobdisfWD roDotnlba z powodu wyzysku „chlebo­
dawców"

/. P ros/m ow a cioi.osza nam : »  miejscowym tar­
taku lir nr, (ilesmgei pracow ał 21-lotui j-obotnik Jan  
Seba.stjam k tó ry  p rzy  pracy  stracił 3 palce tt prawej 
tek i. P lantator/y . xi klórych /.ostał okaleczały, jrłacili 
lnu za ik ie jm ą pracę 1 m iljon m arek bez żadnych 
świadczeń w naturze. Sebesljan przym ierając (głodem 
prosił zarząd tartaku o podwyżkę. Zarządca Jakób 
zamiast przychylić się  do próśb jego. wymówił nui 
pracę i oddalił po  dwóch tygodniach.

Nieszczęsny będąc bej pracy i d o p ią ć  głód dnia 
3(1. kwietnia popełnił zamach samobójczy. D opiero

dn ia U . tmi. znaleziono zwłoki jego w rzece Siwka.
W ieść o tym  wypadku szybko rozeszła się wśród 

robotników drzewnych n a  całcm. Podkarpaciu gdyż 
tysiące żyje tu ipodobnycłi białych m urzynów wyzyski- 
wanych v. nicluazki sposób p rzez  zagranicznych ka-v 
pitalistów. Rozgoryczenie i wzburzeiiie p rzen ika ly- 
sięczne rzesze wyzyskiwanych w tali potworny spe- 
sób. . . .  .

'Iragiczna śm ierć ,vyniicnionego winna się stać 
bodicom  dla innych do solidarności w obronie swych 
praw.

Co wolno wywozić z Polski?
Komitet Ekonomiczny Rady Min. uchwalił zre 

dukować listę towarów zakazanych do wywozu. 
Utrzymano w- dalszym ciągu zakaz wywozu zboża 
w ziarnie, mąki, kasz, mięsa świeżego, solonego 
i mrożonego, masła, jaj, paszy, makuch i otrąb; 
dalej zwierząt domowych, skór surowych, kości, 
drzewa, cukru, słodu i kart.tli. Natuniast z listy 
towarów dotychczas do wywozu zakazanych skre­
ślono: groch, fasolę, bób, grykę, proso, warzywa, 
okopowe i świeże z wyjątkiem kartofli, korzenie 
cyKorji suszone, niepalone i nieprzyrządzone, wę­
dliny i szynki, zwierzęta i ptactwo bite, drób, sery, 
twaróg, ser chudy i niesfermentowane, nasiona od- 
dzielme wymienione choćby łuszczone nasiona ole­
iste (hodowane w kraju) i -wszelka wiklina, super- 
fosfaty i sole potasowe.

Następnie postanowiono ztzwolić na wywóz 
trzody chlewnej bez ograniczeń ilościowych za opłatą 
wywozową 120 złotych od wagonu, oraz na w y­
wóz bydta i przetworów mięsnych bez ograniczeń 
ilościowych i bez opłat wywozowych — jednak za 
pozwoleniem urzędu wwozu i wywozu. '

jV? marginesie.

itardzu cenne przyznanie.
W tygodnika „Przemysł i Handel" w  arty­

kule p. t. „Kryzys w przemyśle maszyn i narzędzi 
rolniczych41 inż. J . Ślewimki przytacza bardzo cie­
kawe dane co do wpływu wysokości stopy procen­
towej na koszta produkcji wskazauych artykułów. 

-Otoż przy kredycie uzyskauym na 6 proc. miesię­
cznie koszt- własny produktów poanosi się o 24 
proc- (cykl produKcyjny w przemyśle maszynowym 
wynosi średnio i  miesiące). A  zatem przy równo­
ści wszystkich innych warunków konkurencyjnych 
ceny oprzedarne polskich maszyn i narzędzi rolni­
czych musiały by mniej więcej o 20—25 procent 
.przeiiraczać ceny zagraniczne. ,

-lak widzimy obliczenie p. Ślewińskiego stwier­
dza, że przez zaciągnięcie kredytu na 6 proc. mie­
sięcznie produkcja podraża się o 25 proc. i przez 
zwykłe mnożenie dojdziemy do wniosku, że przy 
kreayoie na 12 proc. miesięcznie produkt staje się 
droższy o 50 proc. Obliczenie to rozwiewa legendę, 
jakoby izekomo wysokie płace robotników były 
przyczyną niesłychanej drożyzny produktów prze­
mysłowych w Polsce. Przyczyny drożyzny należy 
szukać w drugim kredycie i wzmożonych apety­
tach nienasyconego kapitału, który małym zyskiem 
zadowolić się nie chce.

•

& 'mchu zawodowego.
§ TOWARZYSZE K A FLA rtZE! Z powodu bez­

robocia, om ijajcie Lwów. aż do odwołania.
Zarząd Zw. Zaw. Uutlarzy we Lwowie.

Z m i e r z E c h .

Na ziemię -.padł wieczoru zmierzch, skonało światło.
dtnLa

A wieczór niósł poszum y ciche drzew i rozliowory
se n n e . . .

Do ludzki/h dusz. do rozmodlonych, sniutiivc.li dusz,
wszedł tajem ny sz.ept. 

Opadły wzdłuż ciała spracowane ręce. pochyliły się 
• ’ ' zadum ane czoła.

Przysłonił} oczy w rozm arzeniu isłodkiem 
W róciły  sm utne (dusze do opuszczonych, białyeli ciał... 
Świt pełen piar...
W  niezrpiTią przyszłość p o sz łaą n y śł i_ w  N ś jm w rolną

przeszłość.
isnuje się nić. z wiewnreb m arzeń nie i luespełuior

= .'.ycli snÓY ... 
.■Wieczoru słodLi zmierzch, przeczucie nocy senne... 
Zbliża się Mocl 
Uśpione nam iętności 
Do życia wolą >N ot.

Michalina K

Burze i powodzie w Police.
KR vK0\V. 17. maja. (Pal ) Pisana do­

noszą: Wczoraj o godzinie 8. ńierzorcm W 
okolicy Ojców i .oberwaKa się olbrzymia 
Chmura, wskutek n zego rzeczki Bielueha 1 
Długim i wozlwaly. Około północy rzeki wy­
lały na lak szerokiej przeslrzeni, że ludność} 
wsi okolit,znyeh musiała podjąć akcję ra­
tunkową., t alei uszkodziły jązy przy km1 u- 
naslti młynach. Nad yancni woda zaczęła 
opadać., ustępując z pól. klóre uległy zni­
szczeniu. Szkody sięgają miljardowych sum

POZNAN. 17. maja. (PalA Wczoraj sza­
lała W Poznaniu i dkoli;ey g\valtoWna burza. 
Od piorunów spłonęło w  Poznanin kilku 
budynków i jćdon harak. Woda zadała ni­
żej jpołożone domy. 1 (

Baaanfc sfo?»nkni" ui więzieniach-——' ,N • / ■ »r .UU!B
WARSZAWA. 17 m aja. "P śt.lł kom isja  sejmowa 

do badania więziennictwa pod przewodnictwem posła 
St. Thugutla zwiedziła wczoraj więzienia warszawskie. 
D ziś; u  yjeehała do Riałegostoku.

8BzKar.il zamacnowcy.
MONACHIUM. 17 maja. i(Pal.) Połu­

dniowo- nicm. B. K. donosi, że dochodzenia  
wislępne p.rztttflw Kahrowli, Kossowli i Zeise- 
rowi z ijx>\vo(lu .ltziekomego udziału w za­
macha Hitllera zostale zastanowione.

Szczury 
t Myszy
Bezsprzecznie . najpewniej 
tępi wypróbowany od sze­

regu lat preparat

„ K A P S ”.
Do nabycia: we wszystkich 
składach aptecznych ipte- 

■ kacu 418—2

Osfafni loyrtijp Poincareau
LONDYN. 17. maja. (Pat.) Sainl Anła- 

ire. złożył - Mjącidoiuddow i lisf Poincarego. 
W liście tym premier francuski obszernie  
oniąwia sprawę Zagłębia Ruhr. lndogając. 
na konieczność pozostawienia szerokńb! 
ram specjalistom, którzydiy anieli za zadanie; 
przekształcenie ztirzątlu kolejowego w%' 
Niemczech, ahy w o<lpo\vietl.iiej chwili u- 
lątwie wpnowądzeiiiie w  życie zaIeceń rze- 
,czoznaNvcóiw. Nja kon iec . list porusza spra­
wę olreenych slo-sunków pomiędzy obu 
rządami. Maiijdonalh ■ pr/.eslał Poincareinu 
środę list osobisty zredagowany w  niezwy­
kle serdecznych wyrazach. .AV liście tym; 
premier angielski wyraża głęboki żal z po­
wodu niedojścia do skutku konferenej* w; 
Uh’aquer. List zoslal doręczony Poincarehmi 
wi dniu 'wczorajszym po wysłaniu listu Po­
int aro ‘go do Ma-c<ioualda

Papoif rzeczoznaofióui —  pod^awą 
hudowy.

I .O N D W . 17 maja. (Pat ) Snowden 
oświadczył, że zdaniem rządu angielskiego 
sprawoztkuiie .rzeczoznawców może być 
podstawą do podniesienia się Niemiec. Bząd 
angielski pragnie w,rraz z rza.dem francii- 
skijn i innym i sojusznikami współpraco­
wać w kierunku w7prcAvadzenia W życie ra­
portu rzeezozua\vvó\v. Na koniec Snowden 
Wyraża żyrzenu, aby wszystkie zaintereso­
wane rządy staialy się o przeprowadzę 
nie tego zadania. ł

 «t« ■ »' _ *

Sprawa sobjalizacii w Anglii.
LONDYN. 17. maja. (Pal Pobadio  

Izba gmin odrzuciła 2(> 1 głosami przeć om 
1()8 bil) w sprawie iii/aiislwowienia kopalń 
i bogacłwi naro<lowvi']i. Rzayl eo do oldpof- 
wiedzialnośei nie byi w tej sprawie zatuiga- 
żowauv.

ł i  ..._

LONDYN. 17. maja. (Pał ) Poiradio 
Wniosek członka Labour Party' llallm do 
leczący upaństwów,mia kopalń węgla zo­
stał po obszernej dyskusji,.(w Izbie gmiir 
odrznoony 2(51 glosami liberałowi i konser-' 
Watyslovr jirzi^aw  ̂ 108 glosom t Laliour 
Parły

Przesilanie w Niemszeeh.
i BliRLIN. J7. maja. (Pat.) W kolach 

parlamentarnych przy (uiszczają, że z chwi­
lą zebrania się nowego parlamentu gabinet 
obeem  /loży7 tónnalnie sw'ą dvm,sję. Misję 
utworzeniu nowego gabinetu otrzyma po-j 
nowtiie Marksni wob.ee tego, ż-e niem. par- 
tja naicjónalislyiczna nie zajęła .wyraźnego' 
stanowiska w  sprąwie tpoliłyik ey^ykouanfa. 
f ra kta(u jkikojowego.

. Katastrofa koialowa.
, L l j BI \N A . 17. maja. (Pat ) Pociąg eks­

presowy sim płoński, idący w  kierunku 
Wloidf najechał o północy na staci. Prcsłra- 
nck koło Postojny na poe:iąg ciężarowy, 
OTcry osóby, za*)ile, p ięć ciężko rannych, 
między innymi z peysonalu pociągu Tow 
wagonów sypialnych. Pełniący służbę u- 
rzęsłnik zastrzelił się. >
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Drasiycznosc ni» powinna prowadzić d» za­
mykania oczu aa nieoezpieczeństwa. Pod 
et zwą szczęśl.wego związku małżeńskiego 
jest zdrowie, teu skarb największy człowieka.

Tylho dzisiaj
Porzućcie U szy wy wstyd! Zajrzyjcie w oczy 
nagiej prawdzie. Wszyscy, ogół cały, nie­
chaj pozna odpowiedzialność, ciążącą na każ­
dym, ktc wchodzi w związki małżeńskie.

W n i e d z i e l ę ,  dnia 1d-gc m aja b. r.
U N IW E R S Y T E T  L U D O W Y  w y św ie tli w  K in o te a trz e

I T >: Y  lA J *
W ie lk i  u ś w i a d a m i a j ą c y  f ilm  w  6 -c iu  a k ć a c h  p. t. -% ~ li

HYGJENA MAŁŻEŃSTWA
Początek w sobotę o godz. l/a5, a w niedzielę o g. 4. = Wstęp ila pań na balkon, ' dla mężczyzn na parter.

' .w a tła i cienie.
Poseł Śliw iński i były m inister M ichalski.

( j ad.mir.isLr-w.ji w PoIs it  m o ż n a b y  pi­
sać  lotny. W szy stk ie  u s iło w a n ia  czv to pra­
sy, czy  c z y n n ik ó w  s e jm o w y c h ,  n a leżytego  
skutku nie. o d n o szą ,  ‘h o  za w sze  znajdzie .s ię  
ktos, kto stan b ezpraw ia  p odtrzym a, ktoś 
kto zeń korzysta. N atu ra ln ie  do  pom ocy!  
znajdzie taki o so b n ik  gotowa, część  prasy. 
M im oto  zna jdzie on jak iś  Kon k rem y  fakt 
td|V ihttjący w  oczy , tak W yświ *tbijący cala  
■c.omność tych s to su n k ó w , żc jilż tnufno-  
b a rd zo  ich bronić. F a k h m  takim jesl w ła ­
śn ie  p o d n ie s io n a  spraw a przez posła Śli­
w iń sk ieg o  na kom isji skurbowro-budż'“towVj 
o<l n o śn ic  do gos|W)darki w m in isterstw ie  roj- 
bót p ub liczn ych  i skarbu.

Poseł Śliwiński w  komisji w dniu 121. 
marca krytykował sposób wykonywenui 
prze{z lzłię Kontroli i Prokuraturę f.ięne- 
ralną funkcji kontrolnych w Min. Jłóbćn 
Publicznych i Ministerstwa karbu Pod­
nosił, żc .ministerstwa te nie \v y p b ic a j ą  prze­
mysłowcom budowlanym zaległych od lal 
kilku należytości - i nie uwidaczniają ich 
ani w ’iieprzcdkhHhu tych zresztą zamknię­
ciach rachunkowych, ani w budżecie jako 
dłngóV. skarbu. Mówca powołał isię przylepi 
na [Wniosek 'nagły posła I'utkaz dnia 8. mAir- 
ca 192i5 r w sprawie, nieprawidłowość* 
sposobu prowadzeni a pewnej budowy prze/, 
organy pańslwówte i i wyraz i I pogląd, że na­
leży pociągnąć do odpowiedziałno.-ei Łych 
najwyższy en urzędników, którzy stosunki 
takie stwarzali lub tolerowali. S /lo  miano- 
widio o to, że urzędnicy państwowo uezeslni- 
ezą w spółkach Handlowo - zarobkowych, 
w  ich zarządach i radach nadzorczych i 
przyjmują sLanowiska" i czynności kolidu­
jące z ich charakterem u rzędowym. w breW 
postanowieniom konstytucji. Poseł Ś'iwo li­
ski nie wymieniał nazwisk i dopiero wsku­
tek vs yraźnego wezwania przewodniczącego  
kom isji/  wymienił nazwiska b. ministrów  
Łopuszańskiego i Michalskiego. Skutkiem 
lego p1 Michalski zwrócił się jako obrażony, 
eto Marszałkowskiego Sądu Honorowego.. ,

Posil Śliwiński stoi na słusznem stano­
wisku, że krytykując działalność mini- 
slróSv, spełniał tylko swój obowiązek posel­
ski 'dla. naprawy istnie.jąeych stosunków i 
ż.e przeniesienie sprawy na gnuil obrazy 
osobistej11 tern mniej ima podstawy, że do 
wyjawieniu " nazwisk został spirWodowany 
jedynie przez Wyraźne wezwą u ie przewod­
niczącego komisji.

Ponieważ jednak p. Michalski w p i­
śmie do Marszałka, Sejmu ośv iadczył, żel 
zarzuty podniesione przez pos. Śliwińskiego 
w komisji są ..od jioc/.ętku do końce nie­
zgodno z prawdą1' /p o s e ł  Śliwiński w' piśmie 
slwiojcm, wystosowanym do Marszałka w  
riln. 18. kwietnia, podtrzymując |milniesione 
zarzuty, przedstawił szereg faktów' odnoszą­
cych się do oddali i a budowy Osady urzęd­
niczej farsy ulicy Nowowiejskiej w majń  
1922 r. Po Iskrami Towarzystwu B udowi a- 
* iCmą i /. pogwałceniem praWai i z zlp-Waniem 
kontraktów z firmą ,.BIok“ ku ruinie1 tej1 
ostatniej fi.rany, przy wypłaceniu firmie 
Polsk. fow  
k.ów złotych

w przys/losei wykonać, sit; mających', pod 
formą kredytu państwowego, rachunkowo 
nie żwaloryzowanego. } \  Jerzy Micbalski był 
wówczas ministrem skarbu. Według kon- 
Lraktu spółki Polsk. Tow. Budowi. z daty 
Lwów 7. stycznia, »-1921 r.. jednym z za ło­
żyć i-,-li i ezołnków Bady Nadzorr.ztj tegoż. 
Tow. byl właśnie |i. Jerzy ’ Michalski. Dy> 
rektorami legoż Towarzystwa Ibyli- p Jan; 
Łopuszański, minister robót publicznych w 
latach 1922 i 1923 i lp. Antoni Ponikowski, 
b. piw.es Badv mmi.show w ialacli 1921 
i 1 922.

Dla stwierdzenia tych okolir/mości po­
seł SI: wińsk i wskci/al 10 świadków i po- 
wołal się na szereg aktów.

Niezależnie od lej sLrony faktycznej, 
poseł 8! i wińsk i uzasadniał w  liście do Mar­
szalka swoje stanowisko, ż e L sprawa legoi

rodzaji pod Kompeteiieję orzeczenia Sąchit 
.Marszałkowskiego nie podpada i że zba­
danie lej sprawy wymaga jawnego [Histępo- 
wania oraz mery to rycz n ego ' i  proi edurnl- 
nego Paktowania bądź lo przez specjalną 
komisję, bądź to przez Komisję budżetowa, 
bądź przez Sejm, bądź w reszcie przez wdro­
żą .iii śledztwa, - przez Marszalka według 
ai-l.- 7 l  regulaminu sejmowego. Tylko wr ( 
wypadku, gdyby po przeprowadzeniu śledź 
lw a okazało* się, że za "fakty, wymienione  
przez posła Śliwińskiego,^ijest kłoś inny kon­
stytucyjnie odpowiedzialny, a .lic ówcze­
sny mmksU-,1 ^karibu p. Michalski, p Śli­
wiński gotów byłby p. Michallskiego prze­
prosić Prasa prawicowa - - z wdaściwenr 
sobie poszanowaniem prawdy, .korzystając 
ze. stylizacji lego aż nadto zresztą wyraźnej 
go ustępu - przed.siawila rzecz w ten spo­
sób, żeby się zdawało, iż p. Śliwiński, cof­
nął sw oje  zar,zoly.T,i naWcl jjuż przeprosić 
p. .Michalskiego i ż!e ‘wszystko jest w- najzu­
pełniejszym porządku.

W końcowym ostępie ,1'slu p. Śliwiń­
ski domaga się'załatwienia swoich' Ipozwów/ 
zawiązanych zc spraw-ą p.iób z.iuesraWwnia 
go w oszczerczy isposól) z poWouii tej sa­
mej ispraWy. Pozwy Sto tspoczyWjąaą od dwóch 
la tw  Miarszalkowhskich Sądac.n } ionorowyeh  
jako nież.alatwione z powodii, że 'ówczesny 
poseł dr. lirneśi Adam jako sirperarbiter 
złożył mandat, żeJ MinisterśtwO Hot> Puhl 
wbrew- żądaniu Marszałka Sejmu odmów iło 
wydania aktowy bądz to WreszpiJe. z 'powodu, 
że dostarczone przez p. ŚbWinskiego akt\ 
ginęły, l is t  kończy :;się pniślią o skier o'Wa­
nię sprawy do zbadania wfcaTej pebu przez 
S]>e.;'jidną komisję, która ustali stopień wi­
ny i (odpowiedzialności organówr państwo 
wyeli i zapowiadi zgłoszenie ódńośnege 
wniosku bądź to w- Sejmie, bądź to w komi­
sji budżetowej

Rozpaczliwa akcja strajkowa metalowców z!3anku
Rolniczego

Dum Ki. Inn. wybiudil strejk w fnhiyce 
maszyn ..Banku Bolniezego1 ) powodu o- 
płakanyeb stosunków' fabrycznych wynik- 
ły<b ta  złego wynagrodzenia. Ażeby dać 
czytelnikom obraz stosunków', musimy 
przyloezyć kilka lakujN* iluslrująeycl. za 
jak marnie wynagrodzenie ludzie pracują 
fi/.yezilic i umysłowo w lej fabryce.

i >d sz.enx)gu iin es ięcy  p łace robotinków  
rueia iurgicznych  d o sz ły  V sw ej w ysok ośc i  
(Jo n astęp u jących  wyników-; p rzo d o w n ik  
( (p ow iad ający  za pa ły  o d d z ia ł  pob iera  ty­
g o d n io w o  2S y.lolycli, n astęp n ie  i'ob<?!nicy, 
w l i c z b ę  3.V*iu, o b ecn ie  s trejk ujący  p o­
dzieleni są na k ilk an aśc ie  kategorji z pła- 
e ą ‘po 19 1 L I 2, 1 i, 1 ó /  1 8 i 19 z ło ly eb  ty­
g o d n io w o .  kobieH ))raeiijąe.e na maszynach'  
otrzym ują. |w> 8 z ło ty ch  tygod n iow o , iiez- 
n io w ie  w liezhii 3(1 o tr 'y m u ją  od 22 g ro ­
sze 'dW adzieśeiadw a g r o s z e )  do 2 zlotyelr  
lygodiiiow'0, którzy przy p r a c a  w w a i s h o  
cie łiardzo  e / e s lo  są  u rzyw ain  do d źw ig a ­
nia żelaza i I. |). T.zy p r ó b o w a ł  już 
jeden z łych  panów  p r z e m y s ło w c ó w , .. lub' 
l iodaj kiertAwiik lej firm y ży ć  ze sw ą  ro­
dzim i za lo jusie ■wynagrodzenie

Xa jros la wionę pro|)ozyeje {>ole|iszenia 
płac ronotmkom, kierownik lej firmy od­

powiedział. że dyrekcja 
dań robotników

s inieje się  z -zą-. 
i jest o b u rzo n ą  z lego po  

iwodu. ż e  k iedy v.\szysiko ta n ie je  rołrotnL 
cy  śnrią żadąć p o le p sz en ia  płae^ia w: k ońcu  
oświadjeza, że w  jjj-zyszłym tygochmi o d b ę  
d / i e  s ię  'k»>nł'eren.cja iprzemyśłoWteów i 
m o ż e  ' '  1) c o s  p rzy d z ie lą .  P rzeb ieg  k o n fe­
ren cj i  m o ż n a  n a z w a ć  t y l k o  r o z m o w ą  prze­
m ysłow ców ', p o n ie w a ż  tam ni ("ma m ie jsca  
'dla p rzcd su iw ie io l i  rob otn ik ów ’ K ończy  się 
k onferencją , łydko d o sa d ń y m  sfiiwtem ,.nie  
p ła ć  w lęcrj i ja s ię  lego b ęd ę  tr z y m a ł / ,  nie  
dz.iwon-go ;przelo, że ro b o tn icy  na takie za- 
b d w ien ie  nie m ogli  się zgodzić, co w  w ie l­
kiej m ierze  o b u r zy ło  pana k ierow n ik a .

z  Jeszcze jeden  przyk ład  p o s t ę k iw a n ia  U j 
f i r n y  : Przy 'W ypłacie d a w a n o  robotn ikom  
p o d p isy w a ć  dek larację , pod represją , a' to  
zgoda na (i-eio d n io w e  W yp ow ied zen ie ,  ja k  
ró w n ież  w  n ajkorzystn ie  p z y m  cz a s ie  zer­
w an o  ro b o lu ik o m  d ang ie lsk ą  sotmtę

P y la in y  sie  od pow iedn ie!)  czynn ików  
jak rólwnież p Insjiektioc;. Pracy , c z y  ze­
c h cą  w'glą(hiąć w  Iamlej-sze slosimki! i po­
ło ży ć  kreS tym  w ybrykom  przem ysłów  rów-, 
którzy jmaeą robotn ika  n a p eb iia ją  po brze­
gi kawiarnie; i k abarety  a rob otn ik  św iec i  

I pustym  zołąelkicni.

Doroczne Walne zebranie konduk­
torów Z. Z. K. w Stryju

odbyło się 16 b. m. Sprawozdanie z działalności 
złożyli kol. t,ow. Sachąrski i Ożga, kasowe tow. 
Komarnicki. ’

Z  działalności nadmienić wypada, że obesłano 
dwie konferencje konduktorów we Lwowie, zjazd 
z całego państwa w Krakowie, oraz sekcja kond.

branie roku za pottora, odebranie kożuchów, wszyst­
kim starszym konduktorom, którzy mieli wyrównaw­
czą płacę 8-go stopnia, odebranie tej płacy a za­
stąpienie jej płacą 9 go stopnia. W kińcu płaca za 
godzinowe. Irtóra dzisiaj snadła na 4— 5 koron za 
nrast 36—45 koron miesięcznie, Ucząc wartoś' 
przedwojenną. Za rok wiec konduktorzy mają do­
syć dzięki temu, 'że mają chrześcijański związek

Na rok bieżący wybrano następujący Zarząd r 
brata czynny udział w układania turnusu, stojąc tow. Ożga, Potchłooek i Stebelski, zastępcy tow,
na stanowisku 8 godz. duia pracy. Pównież przed-1 Komarnicki i Bucbarski.
stawił tow. Sucharsk zdobycze kondiktorów przez Nowy Zarząd ma przea sobą ciężką pracę,

ażeby naprawiać zło, które dzięki chrześcijańskim'hub sumy pól miijoim franci założenie chrześcijańskiego związku kond., a przez 
na ruchumJk robót ilopi< ro |to  osłabienie konduktorów Z. Z. K., a więc ode- demagogom spotkało konduktorów.
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Uwagi nad budżetem pocztowym.
Warszawa, l t  maja 1924.

Kosyjski budżet pocztowy z r. 1913 wykazuje 
śkysly docnód 70 imljonów* rubli zł. Poczta par- 
stwa tego upadłego skutkiem systemu rządzenia 
byle najbardziej zacofaną w Europie. Uważano % 
za takie same źródło dochodow jak monopol spiry­
tusowy. - -  1 - - -

Uchwalony dopiero polsk budżet pocztowy 
wykazuje przy dochodach 82.363.000 zl. a n wy­
datkach 65.393 zł. czysty dochód 16.517 000. K o­
misja budżetowa przyjęta go widocznie bez cokol­
wiek głębszego zastanowienia się nad przyczynami 
tego dla nieświadomych świetnego wyniku. Pokrótce 
polega on na tem, że opłaty pocztowe są bezwzględ­
nie za wysokie, obciążają sposobem, który się da 
porów nar'* jedynie z aptekarstwem każdą z uielicz 
aych zresztą jak na państwo kutnralne czynności 
pocztowych. — Przedewszystkiera nie ustanawia­
jącą taryf różniczkowych dla nie dychanie waż­
nego tek dla obrotu handlowego jak aprowizacyj- 
nego dla większych miast obrotu pączkowego. Nie- 
zwróCuno zupełnie uwagi na niesłychaną powGiaość 
obroln pocztowego, telegraficznego i telefonicznego. 
W  czególności ten pierwszy przyczyniał się już do 
tak głośnej ciasnoty pieniądza ze względu na długość 
czasu oddzielająca nadanie przesyłek pieniężnycu 
od ich doręczenia. Nie może być inaczej jeżeli prze­
ważna ezęść urzędów pocztowych ma zaledwie ty- 

.godniowo trzechrazowe połączenia a i pozostałe nie 
częstsze zwykle jak jedea raz dziennie Czyni to 
wartość poczty zupełnie iluzoryczną, mimo że utrzy­
manie jąj aparatu urzędniczego i służby kosztuje 
to samo. Urządzenia, czyli inwentarz pocztowy jest 
niesłychanie mamy, nędzny, nia odpowiadający ee 
łowi. wiec utrudniający pracę.

Tak samo ma się rzefflz % budynkami poczto­
wymi, -Łosunkami zdrowotnymi w nieb i wyglądem 
zewnętrznym. Kzucając się na oślep 
nie z jed aej ostateczności w drugą stworzono i przy 
poczcie fikcję o jej samowystarczalności. Tworząc 
w ten rpnsób coraz więcej państw w państwie i po­
głębiają* niechęć, zawiść między mmi daie się co­
raz więcej sposobności do wzajemnogo rzucania 
sobie kłód pod nogi.

Wystarczy jeaen przykład: Oto nie otwiera się 
urzędów nowych, jeżeli gmina na kilka lat nie da 
.pomieszczenia, opału, światła, pudnóg. Co nie wyda 
poczta, płacą gminy. Tymczasem odłogiem leżą 
środki, których umiejętne zużytkowanie w krótkim 
czasie bez znacznych ciężarów a jedynie zapomoeą 
organrzacji podwoiłaby sieć pocztową. Brak poczu­
cia pierwotnej nawet uczciwości sprawna, żo Ojok 
innych krzywd dla używających noczty wprost po 
la*aen dzięki też nieznanemu nikomu w tych roz­
miarach wypłaca się śmieszne odszkodowania za za 
ginięm, okradzione, iszkudzone przesyłki. Zabór 
rosyjski ma zaledwie trzecią częse istniejącycn przed 
wojną, urzędów a w innych zmniejsza się ich liczba 

„stale, jak każden dowiedzieć się może z doniesień 
•  tern. Do zaboru też tego sprowadza się ped obie- 
Jankami bozzwłocznego awansu urzędników z Ma*, 
łopołski a otrzymuje się ich tylko dia protegowa­
nych, reszta zaś w.dzi, z rozpaczą że ją oszukano.

.lak pod każdym innym względem tak i pocz­
towym Polska mogłaby miec olbrzymie dochody 
z obrotu tranzytowego. łbetylKO z powodu powol­
ności. nieudolroś :i, okradania przesyłek, lecz i braku 
najpotrzebniejszych urządzeń lest on niemal wy­
kluczony. Zato nikt pozą pocztą, jak o tem tak 
i o wydatkach na komisjo, pisaniny w sprawie 
stwoi zenia tych urządzeń nic nie wie. Państwu 
niemieckiemu z powodu całkiem odmiennego postę­
powania sam tranzyt pocztowy dał w roku 1913 

dochodu 80 miljonów mk zł., nie m ówiąc, iż o ko­
rzyściach wpływu politycznego i handlowego, jak? 
on przynosił. Znaczna zaś część wydatków perso­
nalnych obciąża dzisiaj skutkiem przeważn 8 zło­
śliwych redukcji etat ministerstwa skarbu. Tych 
kilka szczegółów jest bardzo dalekicn od wyczer- 
aanL olbrzymiego wprost materjału spraw zasad­
niczych którzy dbali o dobro państwa, jego lud- 
uości, funkcjonarjuszy pocztowych w celach p^a- 
stwowo-twórczych rozsbząsnąć powinni byli.

Jak we wszystkiem u nas tak i tutaj rozstę- 
pujące się z hukiem ogromnym góry urouziły aż 
oiysz.

Uchwalono rezolucje o zawodzie, jaki spotkał 
błędnie zupełuie wybudowaną a tak rozreklamo­
waną i około 90 mdjardów. i  czasu kiedy dolar

stał na 2800  mk. kosztującą stację radiotelegra 
nczną pod Warszawą, lecz twórcy poronionego po 
mysłu wyszli cało. Dalszych rezolucji o wytwórni 
aparatów telegraficznych, budynku pocztowym zaj­
mowanym jak tyle setek innych piaez wojsko, uzy­
skaniu t ranzytu światowego dla tej stacji radiote­
legraficznej nie można uważać za dość poważne.

Panują też niejasno pojęcia o sprzedaży znacz­
ków pocztowych przez sprzedawców tytoniu. Bez- 
hotowie na tem potu panujące trudno tu opisywać. 
Trudności pod iym wzglęaeui panujące może tym­
czasem niemal zupełnie usunąć zużytkowanie śród 
ków pozostających w rękach i poczty. Musiałaby 
ona jednak przedewszystkiem umieć - myśleć, znać 
własną organizację i zrozumieć wreszcie, że jej za­
daniem nie jest stwarzać ludziom coraz to d o w c  
trudności, lecz ułatwiać im życie, pomagać.

Ubezpieczenie personalu pocztowego przed nie- 
azozęśliwymi ' wypadkami nie może też nastąpić 

;! *ylko dla niego samego lecz w łączności "z perso-
nalem kolejowym Stosunki łe w* państwach kultu­
ralnych zdają s ę być u nas nieznane i pomnożą 
tylko ilość ustaw, w których już dzisiaj nikt się 
wyznać nie może.

Miary wszystkiego dopełnia rezolucja u rewi­
zji etatów gen. dyrekcja poczt. Może zamiast tego 
należało przypomnieć rezolucję 8ejmu zlutego 1919 
o zbadaniu przeszłości i kwalifikacji urzędników 
którzy jak inne ”, władze tak i ministerstwa poczt 
obsiedli i utrzymali się nadal i w tej dyrekcji jak 
prowincjonalnych. Tylko tatra rezolucja mogła w y­
wołać pożądany skutek. Inaczej będziemy mieć ną 
stałe pocztę na Wzór rosyjski, do którego tak ry­
chło włożyli się przybysze z innych zaborów. Że 
nam to nie wystarczy, nie potrzeba więcej dowodzić.

Ul snraiyie ncwegc projektu ustawy przemysJoiM-
M inislersLw o U.rzem yslu i H and lu  n a­

d esła ło  Izb ie  handlów  V] i p rzem y  słownej d e  
za o p in jo w a n ia  n o w o  o p ra co w a n y  projkkl 
ustaw-y przem ysłow a*], jed n olitej d la ca łego  
P a ń stw a . C elem  o m ó w ien ia  zasad , na któ­
ry ch  oparły jest (n iniejszy p rojek t lzlm  
zw o ła ła  konferencje; na d zień  1 1. m aja  lor., 
która od b yta  s ię  jood p rzew o d n ictw em  w i ­
cep rezy d en ta  Izby M. T h om a przy w sp ó ł­
u d z ia le  lic z n y c h  rep rezen ta n t ó/w in lereso -1 
w iąnych s fe r  goriw odarrzyeh. /oraz w ład z  
m ie jsc o w y c h , jak  D elegata  ' W o jew ód ztw a  
D y rek to ra  K rajow ego P atronatu  d la  p o p ie ­
ran ia  d ro b n eg o  p r/e ,m yslu . Okręgów* eg o In- 
sjpCktora P ra cy , M agistratu i H . cl. P ro jek t  
uststwy om óW iM t sz c zeg ó ło w o  i przecista- 

i bezkrytycz- w ił za sa d y , na k tórych  projekt o p a rto , star­
szy re feren t Izb y  Dr. W ach tę!. Naci reteraf* 
tein  ro z w in ę ła  się. o ży w io n a  k ilk u g o d z in n a  
'dyskusja, w k tórej p o d d a n o  krytyce zasad ­
n icze  p o s ta n o w ien ia  p rojektu , p rzyezem  za­
zn a czy ła  s ię  zn aczn a  r o z b ież n o ść  za p a try ­
w a ń  p o d  w zg lęd em  p ro jek to w a n ej przez

M in isterstw o  P rzem y słu  i H andlu  zasady, 
W’prowradzc nia jak n ajd a lej id ącej w o ln o ś c i  
p r z e m y s ło w a ]. I ta k  rep rezen ta n c i sfer  rę­
k od zie ł n iezych  u w a ża li za zg u b n e i n iep o ­
żąd an e w p ro w a d za n ie  w o ln o śc i p r z e m y s ło -  
iwe j wi p rze m y sła ch  ręk o d z ie ln iczy c h  i d o ­
m aga li s ię  b ezw zg lęd n ie  u trzym an ia  d o w o d u  
u zd o ln ien ia , op artego  na zasadach  o b o w ią ­
zu jącej jeszcze- iw ‘M ałopolsco  u sta w y  au­
str iack iej, -N atom iast rep rezen ta n c i sfer  
p r z e m y s ło w y c h , o ra z  h a n d lo w y ch  w y ra z ili 
zapatryw  ani'*, że p ro jek t len  o d p o w ia d a  dzi-. 
Mcyjszemu d u c h o w i czasu , o ra z  'żo ty lk o  sw o ­
b o d a  w w y k o n y w a n iu  za ro b k o w o śc i p rze­
m y s ło w y c h  zd o ła  p o d n ie ść  p o  u wTzgtędcm  
ek o n o p iiezn y m  p o lsk i p rze m y sł i h and el 
zw ła szcza  że w ed le  za p a try w a ń  tych  s fe r  
dow od  u zd o ln ien ia  optarh na form aln ych , 
p rzep isa ch  n ie  d aje jicszcze sam  przez się, 
d osa tteczn ej g w a ra n cji, ż e  prze m y s io wtt 
lub  u c z in o w ie  ręk o d z ie ln iczy , którzy tyiu  
p rzep iso m  za d o ść  u czy n ili, rze/ezyw iśc iep o«  
tyzebiu* W iadom ości fa c h o w e  p o sia d a ją

ChrwściiańsHi Zw- Kouduklorótu aperujE terroreni
w Stanisławowie!

W iad om o jesłł w Szystknn . że w k ła d k i 
c z ło n k o w sk ie  p o szczeg ó ln y ch  Zw. ściągane* 
są  za  pom oC ii lis t  phitnicjzych. O d n o śn e  ru b ­
ryk i w  listach  p ła tn iczy ch  p o sia d a ją . 7 . %  
Kj., P. Z. K.. i t y rz eśc i jaii.sk i Z w iązek  K on ­
d u k torów . P o trą ca n ie  w k ła d ek  odbyW a się  
wi ten sp o só b  ż c  d an y  Zwr. p rzedk łada w ia ­
ry g o d n y  w yka/, członków * AYydziałowi Y llH  
k tóry  jk> trą ca n ie  w k ła d ek  doikonyWn.

ak ('.hrzcścijańsk i Zw . K onduktorów ' 
p rzep ro w a d za ł p o le w  k ond u ktorów  do swn*- 
3 0  Zw1. to dla m k o g o  n ic  jest ta jem n icą , 

tz ia lo  s ię  to  iw ten sp o só b  żc  k ilk u  .m eta - 
rów  c h rz eśc ija ń sk ic h  sta ło  ko lo  wą p ia ty  . 
każdem u z kondiddoróęw'. czy c hciał' czy  
n ic , w w jyw aiK ) popi-o  stu z rąk oznaczem ą’ 
W kładkę i wpisowa*-, k o m en h .ją c  tem  że  
jest tjo na zw ią zek  k ond u ktorów . A le g d y  
to nie. sz ło  p r z y s z li  c i  m eu erzy  na in n y  p o­
m y sł, W zięli d o  p o m o cy  d ysp ozytora  d ru ­
ży n , k tó ry  d a ł każdem u k ie ro w n ik o w i p o ­
c ią g u  .jk /T i sztu k  rezy g n a cji, g d y ż  m ia ł w  
drużyn ie . 5 lu d z i, a ż e b y  każdy 'kon d uk tor  
p o d p isa ł, ż e  w y stę p u je  z Z. Z. K. lu b  P. X 
K. a  w stę p u je  d,o Zw k o n d u k to ró w  Mys!1 
n ie  zła . B y ło  b ard zo  w ie lu  ta k ich  żc nic* 
an ieli p o jęc ia  w o g ó le  na co  ten  grosz  krw a­
w o  za p ra co w a n y  d a li. D o p iero  p ó źn ie j, gcly

uwiadomi wyjaśni! im że pieniądze, klórei 
dali, idą mi ich własną zguby,, i żo baczył i że 
po-pehiili wielki grzech, nieunmyślając się  
długo natychmiast postanowili wrócić w* 
szeregi najpotężniejszego swęgc związku 
Z. /.. K. Wnieśli naiyclnniast przepisane re­
zygnacje i wrócili dane im legitymacje Zw. 
Konduktorów*. Zarząd Zw. Chrześcijańskich  
konch.kkwów nie licząc wcale na ptrzymune 
rezygnacje postępują -jak zwykle utartymi
*zkvY,czajeni a w ięc drogą szalbierstwa i tych  
wszystk.ch. ldórzy wyrazili swą wolę że nie 
chcą by, członkami wirogiego i obłudne­
go związku, v y*ńsal na w ykazie wkładi -k> 
przedkładając \ \y d z .  Y1H. \Yydz. \  111 nie 
wiedząc o tein, ż.e Zarząd Chrześcijańskiego 
Ziw. kcuid. popełnia tein samem oszustwo, 

zez niezawiadomienie o * wystajiieniu? 
ijzlonką z ic h  dobroczynnego . grona, 
wówrczas sekcja koud. Z ,L. I wystąpiła  
pi*izeci\vko oszukaiiiiczym WYb^ykom , Chvz. 
Zw. Kond. Ządanm temu stało się zadość. 
Jetdnak jpo stępowanie (chrześcijańskiego) 
związku, ktćmy Wyj>isal na swoim sztancla- 
rze hasbo ,.nie kradnij i niezahijaj" zasłu­
gu je na napiętnował nie.

K uiic tiik lo r.

Spta\»jj parttjife.
* POSIKDZFNIK SF.KCJI KOBIĘT f>. P S. od­

będzie się w  ipomedZiateY 19 bm . o giKlz 7 wieczór.
ił-fcrehirjat P . P . S.

* /.F.P.bANIF, tiO D O T N IkoW  Mł.ODOCIANYCH 
odbędzie się w- niedzielę. 18 bm. o godz. 4-tej pop*.i. 
w lokalu p rzy  ul. Zielonej 7. p a r te r  n a  prawo

%-keutarjM.t P . P . 8.

* DO WSZYSTKICH KOMITETÓW PARTYJ­
NYCH I RAD ROBOTNICZYCH WSC1I MAŁO­
POLSKI PrjęTpominamy Towarzyszom osólnik C.KW. 
PPS. Nr. 11 i  dnia 10. kwietnia hr. w sprawie p rac  
prowadzenia rejestracji członków

Sprawozdania z rejestracji przesłać należy vaj- 
później do 1. czet wca Lr. na a d re s : Sekretai jaf PPS, 
:Jta W sch. Małopolski we Lwowie, Sekstuska 21 II. p.

' Okw. P P S . we Lwawi*.



8 „D2 IENNIK LUDO«aY“ Nr iii

f ła s z c z ę  g a b a rd y ro w e
z a g r a n ic z n e ,  n a jm o d n ie j s z e  f a s o n y  p o  "enach b a r d z o
m * * . -  th e  GENTLEM AN - 1  *g g * f_  p o lec a P

Poszukuje się chłopców, Którzy ukończyli j4  lat qo lekkit j 
tobol1 do fabiyki żarówek >Zareg«. Zgłaszać się z pa­

pierami w fabryce uT. Lwowskich Dzieci 25.

Zgubiono książeczkę wojskową wydaną przez P. K. U. Stryj, 
kartę mobilizacyjną, egzamin szoferski i prawo j«zdy 

na nazwisko Stefan Kurasz, ur. w Lupejny (Węgry) zamie­
szkały w Borysławiu Tarn»wka, które się unieważnia. 434-3

p r M T M T  WAPNO. PAPA, BLACHA pocynkowana 
o c m c . 1 1  I  f  DRZEWO budtili owe, DESKI po niskieł ce­
nach i szybko dostarcza. ,,PILOT“  Lw ów , Batorego 4

W ch o ro b a ch  sk ó rn y ch  i w e n e ry c z n y . ■
b. sekundarjusz klinik wiedeńskich, b. sekundarjusz Szpitala 

Państwowego we Lwowie • 6—1

Dr. L a u r a  Fii hien ba u m
ordynuje od 3 — 6  popołudniu ul. Ż ó łk ie w s k a  L. 3 3 . 

— D ^ a m a M a a — m e — na^ar ir nrrrrw

„G RA F IKA” MIAREK SEIOE
Lw ów , ul. Kołiątaja 5 (w  podwórzu)

posiada zawsze na składzie

PKP1ERY wszelkiego rodzaju 1 formatu
PRZYBORY DRUKARTC1F- Rygały, szufle, 

wirffSmwniki itp.
M / - S Z Y N Y  D R U & A B S K 1 E
f * 4sa walcowa, Farby drukarskie dr. Rattner S. A.

Zastępstw o na Poiske od lew ni czcionek 1 lin jl m osiężnych  
POPPELBAUMA we WIEDNIU i : 16

O H O RE 
N E R W Y

są przyczyną wszel­
kiego rodzaju cierpień, 
nerwowych bólów gło­
wy, obciążenia żołądka 
drażliwości, osłabienia, 
niechęci do pracy, za­
niku oamięci, bezsen­
ności, niepokoju i nie­
chęci do życia.

ZD RU W E N E R W Y  44— >
są zróałem poczuci’ siły życiowej, radość życia, do­

brego snu chęci do pracy, wytrwałości i energj, 
Wycierpa.ie nerwy stają się znowu zdolnym, do pra­
cy, irzez wprowadzenie do nich substancji, która 
stanowi nieodzowny składnik mózgu, mlecza i ner­
wów Substancję tę zawierają moje tabletki, które nie 
są żadnym tajemniczym środkiem i są zalecane przez 
tysiące lekarzy dla pokrzepienia systejnu nerwowego. 
Sa one przygotowane według ściśle i .uKowych prze­
pisów, aziałają szybko i wybornie. Wysyłam za po­
średnictwem moich punktów sprzedażnych, które mani 
we wszystkich krajach europejskich, w przerągu mie­
siąca 20 000 pudełek darmo wraz z broszurką fachową 
Dr. Liciita o właściwem pielęgnowaniu nerwów. Na­
piszcie zatem dziś jeszcze do iirray E R N S T  P A S T E łf-  
IAK, Berlin S. Ó. Michaelkirchpialz 13, oddział 908.

n a  r a t y  wszystkim a w szczelności Y. T. Urzędnikom dajemy w i r a t y

Ubrania, Ragiany. Kurtki sKorzane, Kurtki sukienne, Spodnie, Pryczezy r ^ £ . rji? c*■■■ —

JÓZEF MARGULIES J O. B. PANZER■ p r  ■ ■  ■ ■ ■  ■  I  ■  . 1  ■  «  m ■  ■ ■  i  r ! M M I  m m  m  i r  m  mmmm  n  n  mm mm «  w  h m

4 - t* . . O- P

L«* iw , ;ićisaż Mikolas<c& 4  (wejście obok kawiarni „De la* Paix“ 332-10

Parasole, laski, krawaty S Z p
aadeśzly do składnic

R u d o l f a  N e u  w e l t a
plac llarjack i 8, ul. Kazim ierzowska 25 

i Gródecka 72. 441—2

W C E N T R A L I

POŃCZOCH
J .  F F A L J ,  K v n e ! t  1 97 ^

n a j t a n i e j
l.o wchód przez sień. 445

u> każdej ilości zakupi

FBERYKB ROIISEKii) Rucher i HOiiinger
Zniesienie - Żółkiewska 173. 2 0 - 2

N a j t a n i e j  i  n a  R a t y  l
P ła s z c z e  d a m sk ie , K o s iju m y , U b ra n ia  m ę s k ie  
i d z ie c in n i.e , R a g ia n y , P ła s z c z e  g u m o w e  4 t. p

poleci aowo o twoi sony |t |I * I S | D 1J ■ I I I H
W IAGAZYN K O N FEK C JI \ I I l U P E I t u E l l  II

iiWtlll, K a z im ie r z o w s k a  3 5
CENY REKLAMOWE! 419

ZGUBIONE dokumenta dnia 8 maja (legiiymacja osobista, 
metryka i książeczka wojskowa wydana przez P. K. U. 

Stryj na nazwisko Ba “ko Antoni r. 1899 unieważnia się.

[Maks Glasfrmani
i i  L W Ó W
" 'A’srus^p',

L. 1475/24 Cieszanów, dnia 13 maja 1924

Powiatowa Kasa ( M p  ff Lubaczowie i Medzibą w Oisszanowii*
ro zp is r ije  n in ie jsz e m

K O M K U R S
na posadę  buchaltera

Wymagana znajomość buchalterji podwójnej z dziennikiem 
amerykanskim, nie przekroczony 40 rok życia i obywatelstwo 
polskie.

Pierwszeństwo mają kandydaci rutynov ani z dłuższą prâ  
ktyką w Kasach chorych.

Posada do objęcia zaraz. — Wynagrodzenie wedle umowy 
z prawem awansu, stabilizacja po roku nienagannej służby.

Do podania dołączyć odpisy świadectw.
Dyrektor:

4 4 3 - 2  P a ń k o w sk i .

Powiafowii Kasa Chorych w DROHOBYCZU
ro z p is u je  n in ie js z e m

K O N K U R S
na dw ie posady  lekarskie

po 2 godziny ordynacji dziennie z tern, ze odnośne rejony dla 
tych awu posad lekaiskich będą oznaczone i przydzielone później, 
przyczem miejscem ordynacji jest Filja Powiatowej Kasy Chorych 
w Borysławia. Płaca i warunki materjalne określone są umową 
z Organizacją lekarzy.

Warunki wymagane przy obsaazar.iu tych posad są nastę­
pujące . dwuletnia praktyka szpitalna, ewent. conajmniej 4 letnia 
praktyka prywatna, dyplom lekarski 'nieprzekraczalny wiek 45 
lat, przynależność do Państwa Polskiego. Kandydaci, którzy 
odbyli służ t ę w wojsku Polokiem maja pierwszeństwo.

Podania wnosić należy do dnia 26 maja br. do Zarządu 
Kasy na ręce dyrekcji —  wzaz z załąeznikam..

Drohobycz, dnia 16 maja 1924.
'W ła d y s ła w  Ko ba Ił

440—3 i prezes Zarzadu.

L. 513. Żółkiew, dnia 14 maja 1924

łaraąd powiatowej Kasy chorych w ZółHwi
ro z o ls u je  n in ie jsze m

KONKURS
na posady) Dyrektora Kasy z siedzibą u Żółkwi.

P e te n c i m u sz ą  s ię  w y k a z a ć : - 444—1
1. obywatelstwem polskiem,
2. nieposzlakowaną przeszłością, ,
3. świadectwem z egzaminu z rachunkowości paustwowej,
4. świadectwem z odbytej praktyki w  Kasie chorych względnie n» 

kierowniczem stanowisku w pewnej instytucji.
: 5. do posady tej przyznane będą pobory IX .1 względnie X. stopnia 

służbowego urzędników państwowych,
6. kandydaci, którzy wykażą się dłuższą praktyką w Kasie chorycl 

i chlubnfemi świadectwami, przedstawieni zos.aną niezwłocznie do zatwier­
dzenia, inni dopiero po roku nienagannej służbie.

Należycie udokumentowane podania należy wnosić, do dnia 15 czer­
wca 1924 na ręce Zarządu powiatowej Kasy chorych w Żółkwi.
Kierownik: Popiłko. Przewodniczący: Ludwik Iwański.

IS S S I

IA RATY P lA S Z ^ Z E ,  K O S T  U M Y , suknie, spódniczki, szlafroki, MAGAZYN KONFEKCJI
bielizna do wypraw ślubnych. — Osuiłity dzrał ubrań P A R Y 7 A ^ K A ^  Pju1cVq Oi
męskich i dziecinnych sprzedaje n a j t a n i e j  ij “  11 L R l l I t f l  lU lluM  [lit
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